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Wychodzi codziennie o godzinie trzeciej 
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O budowie tanich kolei żelaznych. | 
Nasa wiek zwą powszechnie materjal: 
nym i przemysłowym, tak jak encyklopedyści 
18. nazywali humanitarnym. Nie roztrząsamy ro 
fności definicyj, zdaje nam się jednak, że umysty 
wykształcone zawgze były i są: za postępem l 
rozwojem oświaty, serca prawe za dobrem ludz- 
kości i że świat dąży naprzód, mimo przeszkód, 
które napotyka po drodze i że nie łatwo ozna- 
czyć granice, -po za któremi przeważał prąd 
moralny lub materjalny w rozwoju świata. Nie 
podlega jednak wątpliwości, że potrzeba i bieda 
materjalna działają niejako przymusowo na wy- 
szukanie środków do zarądzenia im. Hahnemanna 
przepis „Similia similibus* zastosowany do re- 
form socjalnych, prowadzi prosto do szukania 
tych Środków zaradczych na tem samem polu 
gdzie choroba, to jest materjainem.* Możnaby 
powiedzieć, że nasz wiek i my jesteśmy mate- 
rjalni, bo inaczej być nie może. Widzimy iż nie 
radząc złemu zginęlibyśmy, a zmysł zachowaw- 
czy każe nam żyć. Ale grubym byłohy 
błędem ztąd wnosić, iż rozwój materjalny 
Jest możliwym bez podstawy moralnej i 
ipteliektualnej. po be i 
"W ramach szczupłych dziennika niepodo- 
bna wyczerpać tego. przedmiotu; dość wska- 
zać, że do podniesienia dobrobytu całego kraju 
koniecznem jest rozszerzenie wiedzy. Bez nau- 
ki, bez pracy intellektnalnej niepodobna sobie w 
każdym. pojedyńczym wypadku zaradzić, i dla 
tego i dobre chęci pełzną na niczem, przedsię- 
biorstwa, które gdzieindziej się udają, u nas, le- 
dwie wprowadzone w życie, giną. | ji 
" „Navka jest potęga“ wielką, to prawda, ale 
na nieszczęście jej zastósowanie utrudzone by- 
wa z góry, a nie zawsze pojmowane u dołu. 
Nasze położenie jest takie, że programatu 
wielkich czynności ustawić, ani przeprowadzić 
nie możemy ; natomiast możemy jak pszezoły 
potroszę zbierać pożytek gdzie się udą i gdzie 
można, $ 
Sądzimy przeto, że wario nam zastanawiać 
się i brać pgi rozwagę każdy przedmiot, nad 
którym Się zastanawiali inni, a Który przez g- 
nalogią stosunków i nas obchodzić powinien. 
rzytaczamy tu jeden przykład bez komen 
tarza. Może się i nam na co przyda ; może się 
uda prędzej czy później nadawszy myślom obje- 
ktywny kierunek, wprowadzić w praktykę to, 
co dziś jeszcze jest mglistą teorją. 
Towarzystwo rolnicze krajowe w Węgrzech 
wypracowało memorjał, tyczący się konstrukcji 
tanich kolei żelaznych. + 
Potrzebę dobrych i tanich komunikacyj, już 
$ powszechnie uznano — Na stałym lądzie 
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Z zagranicy. 


(P) Zagranica, a Paryż, Paryż a moda, to 
wyrązy tak powinowate, że mówiąc o jednym, 
trzeba mówić koniecznie © wszystkich, albo 
zmienić napis fejletonn lub treść pogadanki, W 
tej zaś chwili, chociaż może o kilkanaście dni 
zapóźno, mówić o Paryżu i modach a pominąć 
wielki piątek, to wyjechać z Rzy my nię widziaw- 
szy Papieża. — 4 n 

e przy wielkim piątku paryzkim trzeba 
się wynieść zą Paryż, za iasek Buloński, na 
Longchamps, gdzie od wieków, z wyjątkiem kil- 
ku pierwszych lat wielkiej rewolucji, zgromadza 
się w ten dzień raz na rok wszystko co Paryż 
swego i obcego posiada w piękności, zbytku, 
przepychu, elegancji, świętności kieszeni i rodu. 
Co długie miesiące pierwsze geniusze modniar- 
skie obmyślały na modę wiosenną, bywa tam 
wystawiane po TA% pierwszy ną podziw, za 
zdrość į wzór dla Świata. Tego roku wielki pią- 
tek nie wypadł bardzo Świetnie. Oto co donoszą 
4_Paryżą: na" 

„Z catej liczby sztucerów i piękności, karet, 

koni i pudrowanych żokiejów ledwie ta lub owa 

fizjonomią i kilka toalet z08t81y MI w pamieci. 

Jednej wszelako postaci pominąć się nie 23m 

Należała oną dy służby, i siedząc na koźle obok 

woźnicy, pełniła ważne obowiązki 8rooma albo 

kamerdynera, Był to nie kto inny; tylko uran- | 
gutan, wzrostu dzjesięcioletniego chłopczyka. 

Trudno opisać powagę. z jaką nosił liberje ga- 

lonową i sztylpy masztalerskie z żółtemi wyło- | 
gami. Był on niezawodnie przeświadczony B*€- 

boko © awojej misji; na najlżejsze skinienie 

pana w lot skakał z kozła i stawał u drzwi: 

czek. Nie, odmykał ich wprawdzie, ale z gracją 

i elegancją, Jak Na kamerdynera z wychowa- 

niem przystoi, kłaniał się przęd wysiadającym 
panem i przyjaciołmi Jego, zbliżającymi się do 
karety.. Podziwialiśmy niedawny małpę, która 
dokazywała w Cirque de Ulmperatrice na koniu 
jako écuyer quadrunane; dzisiaj napotykąm małpę 
w roli sługi, wiernego panu 8 niezawodnie i pa- 

ni. Widocznie potrzeba do konstytucji stanów 
zwierzęcych wnieść poprawkę, i małpie inne wy- 

znączyć stanowisko społeczeńskie. | 

Oto toalety damskie, jakie widziałem w 
Longchamps. Pąryzkie panie będą i tej wiosny 


koleje żelazne, pierwsze miejsce zajmują jako 
środek komunikacyjny. Każdy kraj, każde pań- 
stwo stara się uzupełnić sieć swych dróg żela- 
znych. Ale o fundusze nie zawsze i nie wszę- 
dzie łatwo, i to tem trudniej, im kraj uboższy, 
iim wyższą w kraju stopa procentowa. ; 

A że kraje przeważnie rolnicze mają mniej 
kapitałów ruchomych, niżeli kraje przemysłowe, 
a produkta surowe w nieprzerobionym stanie da- 
lekie przebiegać muszą przestrzenie nim trafią 
do ostatniego konsumenta, t dużo ważą przy 
małej stosunkowo wartości: więc ztąd 
wynika anomalia, że zjednej Strony: 1. potrzeba 
komunikacyj wielka 2. z drugiej strony okazują 
się środki kraju niedostateczne, bo jest wiel- 
ka trudność, albo niepodobieństwo zebrania po- 
trzebnych funduszów. vå  Żajgałętyw: 

` Kraje więc rolnicze najmuiej ają kolei, 
choć ich najbardziej potrzebują. 

Celem tego memorjału jest wynalezienie 
środków zapobieżenia złemu, i wykazania Spo- 
sobu, jakimby zwykły, przyjęty dziś tryb budo- 
wania i tradycja milionowych kosztorysów zmo- 
dyfikowanemi być mogły, : j 

Główna myśl i uwaga kraju, krajoweów, a 
w pewnych razach i rządów, zwróconą być 
powinna na dobro kraju to jest ogółu mie 
szkańców. Kapitaliści, co się podejmują przed- 
siębiorstw tego rcdzaju, już sami myślą dosta- 


tecznie o swych interesach, więc byłoby zbyte- ; 


cznem się niemi opiekować; odwrotnie, przestrze- 
gać tylko należy, żeby obowiązki, przyjęte przez 
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nich, jak najskrupulatniej wypełnione były. In- 


teresa krajów rolniczych wymagają, żeby na 
vady i szerz kolejami żelaznemi poprzecinane 
yły 


kich dochodów przynosić, jak główne linje 


drugie. 

Gdyby wszędzie budowano jeduako wu, nie 
znalezionoby kapitałów dla kolei mniej intra- 
tnych; i takie projekta odłożyćby należało ad 
Calendas graecas. Memorjał pomieniony zaj- 
muje się tylko potrzebą krajową, i dobru 
kraju subordynuje wszystkie inne kwestje, czy 
to entreprenerów, czy dyrektorów, czy prezy- 
dentów, czy Verwaitungsrathów. Szuka środków 
w domu i za kompas bierze: — oszczędność. 
Jeźli kolei potrzeba, a dotychczasowy spo- 
sposób budowania za kosztowny, więc trzeba wy- 
szukać inny, któryby był mniej kosztowny. Dla 
kolei, nie mających zbyt wiele ciężarów do 
przewożenia, wystarczą daleko leksze ma- 
szyny i lżej zbudowane wozy frachtowe. 
Również wszystkie przyrządy, które mają tyl- 
ko estetyczną, i to wątpliwą wartość, dumki 
szwajcarskie dla stróżów kolei, kosztowne dwor: 
ce i t. d, odpadłyby same przez Się. 
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zapięte, o jednym rzędzie guzików i węższem 
lab szerszem szamerowaniu jak czamarki, podo- 
bnie jak nosi gwardja cesarska pod nazwą bran- 
deburów. W miejsce noszonego tu i ówdzie ze- 
szłej wiosny fraka aksawitnego a P'incroyQble, 
widziałem pależożs Francois l, veritable Ruglane, 
i gardes francaises, na ramiączkach z epoleta- 
mi szmuklerskiemi; utrzymała się krawatka z 
stojącem fuua-col. Zapanował teraz but, rzeczy- 
wisty męzki, niemal sztylpowy but, o dłagich 
cholewach u pań ekscentryczniejszych, podczas 
gdy płeć brzydka zadowala się butynkami i pół 
butami. Być może iż postęp emancypacji kobie- 
cej dorwie się ostróg i wąsów, pozostawiając 
pewną część ubrania spodniego nazawsze męż” 
czyznom. I tak już skonfiskowały kapelusz pil- 
śniowy: amazonki wysoki, czarny, niekonne zaś 
mały, okrągły, siwy z zgrabną spinką i piórem 
bażantowem. Cóż nam tedy pozostało prócz o- 
stróg i brody? Najnowszy kształt kapeluszów 
damskich — bo całkowicie jeszcze nie zostały 
wyparte — zajmuje niezawodnie iRocno stelima- 
chów, gdyż są w kształcie kabrjoletn. Najmo- 
dniejsze zaś kabrjolety nie ujdą uwagi kapelu- 
szników, bo robione z materji, używanej do- 
tychezas tylko do kapeluszy słomianych. 

W biżuterji poczyna panować kruszee, nic 
liczony do szlachetnych — a to stal. Na głowie 
we włosach, na skroni wieńce stalowe 0 bro- 
szach także stalowych, na sukniach i płaszczach 
migające garnitury stalowe-— istna zbroja sta- 
lowa, okrywająca serca ze stali, — a gdy do- 
dam, że wbrew wszelkim zakazom policji 0 no- 
Szemiy niepozwołonej broni, od dawna już mo- 
da wWmieszała do breloków przy pasku sztylet 
a ny. toć rzecz jasna, że do oblężenia i zdo- 
YCIA Bereą kobiety użyć można już dzisiaj 
tylko armaty, Ale aby broń Boże nie myślano, 
że tego kruszcu niepokażuego nżywa się ze 
względu OSzczędności, noszą Srebrne krynoliny. 
Taka srebrna krynolina kosztuje bagatelę — 
2.000 franków, i tą najtańsza. Oczywiście łatwo 
wytłumaczyć małżonkowi, że to istna oszczę- 
dność — taka Srebrną krynolina dłużej się nosi, 
jeśli nie nastaną wkrótee złote, co jest bardzo 
prawdopodobnem. Zresztą można ją przy trochę 
zgrabności pokazać — a więc j miłości własnej, 
tj. mężowskiej się dogodzi, i eiekawości obcej. 
Trudno wszelako pominąć uwagi, że w skutek 


Naturalnie, że boczne koleje nie mogą ta- | 
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"| nosiły kamizelki, to białe, to pensée, do góry 


budowy ziemne (ierassements) 118 można 
najtaniej byłyby przeprowadzone. Elewacja sto- 
sunkowo mogłaby być większą, jak przy kole- 
jach pierwszorzędnych. Za wzór uważany jest 
system budowy tanich kołei szkockich, zwanych 
„Railways oecoqomics.* Takie koleje ioka!ne 
niejako kosztują o polowe mniej, i wtedy się 
oprocentowują. w > 

Operacje przedsiębiorstw tych „Railways 
oeconomics* różnią się w tem od innych, że 
fundusze potrzebne zbierają w kole właścicieli, 
przemysłowców, handlnjących, a zatem w kółku 
ludzi, znających przedmiot Sam, i kontrolu- 
jących niejako postęp i rozwój rzeczy. Admini- 
strują sami te koleje, dozorują, tak, że. całe 
przedsiębiorstwo nosi na sobie „wyraźną cechę 
prawdziwego samorządu. | : 

Ponieważ zań stosunki węgierskie są od- 
mienne od szkockich, więc na nie wzgląd mieć 
i do nich zastosować się wypada, Szczególnie 
co do obmyślenia' środków potrzebnych do bu- 
dowy. Tu interesowani nie podołaliby temu za- 
daniu, jako jednostki; tu fundusze krajo- 
we musiałyby przyjść w pomoc sprawie krajo 
wej, co nie przeszkadza, żeby kontrolę i dozór 
bezpośreduio administracyjny sprawowali w 84- 
siedztwie mieszkający współuczestnicy. 

Ciekawy jest podział kolei krajowyeb, jaki 
podaje pomienione towarzystwo. 

Byłyby kołeje drugorzędne 


(gdyż głó- $ 
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Praedpłatę prsyjmają : 

Bióre Administraeji „GAZETY NARODOWEJ“ przy 
uiisy Wałowej pod l, 285 m. tudzież wszystkie Urzęda 
posttowa austrjackie, 

| OGŁOSZENIA (inseraty) wszelkiago rodzaju przyj- 
mują się ża Oplać$ od miejses objętosei wiersza dro 
baym drukiem © esntów, opróez oplaty stępłowej 30 
cantów za KOZUGTAZOWE Umieszczanie, 

Przedpłatę i ogłoszenia ne eałą F: aneję przyj: 
muje jodynie p, Ludwik Flohski w Paryżu Bouie- 
 vsrd da Frinee Eugène 39. 

WY Wiadniu przyjmuje ogloszenia i pronumerAtg 
Litro anonsowa pe Alojzego Oppelika, Wolizeile Nr. 22. 

LISTY wszelkie winny być przesyłane „franeo*, 
LISTY reklama eyj no niecpieczętowane nie ulegają 
trankowaniu. RĘKOPISMA nadsylane do redakejj nia 


kok 


na oku naprzód linię tych dróg, których kon- 
strukcja dla kraju jesi potrzebną. y l 

Srodki potrzebne na budowę kolei krajo- 
wych 2 i 3go rzędu dostarczać powinien Sam 
kraj. — Najpożyteczniejszy sposób byłby dla 
stosunków Węgier ten- iżby zrobiono 
większą pożyczkę na raty, na hypotekę krajo- 
wą (nie państwową), któraby miała przezna- 
czenie wyiączne wspierania przedsiębiorstwa 
budowy krajowych kolei dróg żelaznych. Fun- 
dusz ten pomocniczy, użyty na drogi krajowe, 
spłacanyby był sposobem zwykłej amortyzacji, 
coby obok wartości przedmiotowej dróg żela- 
znych, dostateczną  hypotekę dla wierzycieli 
stanowiło. „od 

Wnosząe z tego, że papiery węgierskie sto- 
sunkowo wyżej stoją jąk inne austrjackie, że 
hypoteka ściśle ograniczona pojedyńczego kra- 
ju dla łatwiejszej kontroli i niejako przezroczy- 
stości wszystkich kroków i czynności, znajdzie 
penoa klientelę: nie wypada wątpić że się znaj- 

ą powoli potrzebne fundusze na budowe ta- 
nich (z zasady) kolei krajowych, po 
wielkiej części między krajowcami. 

Memorjał dalej powiada; że ponieważ po- 
diug tego projektu drogi żelazne 2go Żcio rzę- 
dne koniecznie z największą oszczędnością 
budowane i administrowane być mają: 
więc dotychczasowa ustawa kolejowa (Bau-und 
Betriebs-Orduung) musiałaby hydź zmodyfiko- 


wne arterje, drogo pobudowane, i na większą | waną. 


sperandę obliczone, są pierwszorzędnemi koleja- 
mi), których jedna mila kosztowałaby podług 
najściślejszych rachunków nie więcej, jak 260.000 
złr., trzeciorzędne zaś kosztowałyby © 75 
tysięcy mniej, to jest jedna mila tylko 185.000 
złr. — nareszcie kolejj w Których ruch od- 


k z I j ! bywaiby się za pomocą koni, takie koleje ko- 
jednak potrzęhnę są dla kraju tąk jedne jak i | 


sztowałyby 130 tysięcy złr. mila. 

Towarzystwo krajowo-rolnicze w Węgrzech 
projektuje okolenie całego kraju siecią kolei że- 
laznych w proporcji, iżby było kolei pierwszo 
rzędnych 240 mil, drugorzędnyck 270 mil, trze 
ciorzędnych 278 mil, (nie licząc w to dróg kom- 
skich), czyli razem 818 mil, któreby kosztowa- 
ły 342,000.00Q złr. Ministerium zaś handlu zro- 


| by 
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biło wykaz potrzebnych kolei dla całej monar- | 


chii, i w tym wykazie umieszczony jest koszto- 
rys wszystkich projektowanych kolei dlą Wę- 
gier. Byłoby podług niego razem w Węgrzech 
mil kolejowych 529, któreby Wa qi 355 
milionów złr., to jest byłoby o 289 mil kolei 

mniej, a o 43 milionów wydatku więcej, niż się 

z obrachunku krajowego towarzystwa okazuje. 

-~ Dałej uważa towarzystwo za potrzebne: | 
wniesienie do legislatury prawa, żeby przy 
nadawaniu dotyczących koncesji, na towarzystwa 
większych kolei włożony był obowiązek uwzglę- 
dniapia linii ubocznych, nowicie, żeby miano 
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przystepnym tylko dla bogatego bankiera Inb 
oszusta, albo dla żebraka. Trudno nakładać dzi- 
siaj podatki na gtarych kawalerów jak w sta- 
rożytności. 

Zajęły mnie także kólczyki. Pod pretekstem, 
że pochodzą z Herkulanum lub Pompei, przyj: 
mują kólczyki najdziwniejsze kształty. Jeśli 
wierzyć kólezykom, kopią tam dzisiaj najwięcej 
medaliony rzymskie — z wizerunkiem Cezara. 
Podziwiano także kołyszące się u dziurki ncha 
miniaturowe latarki, dzwoniące dzwóneczki, pod- 
kowy, nawet masiope pająki o dwunastn świe- 
cach, na których u końca płoną drobne dya- 
menciki, - co za pyszne oświecenie dla zgra 
bnej Świątyni słuchu! Mniejsza o rozum. 

„ Największy podziw, prawdziwe furore wzbu- 
dziły tego roku na Longchamps chustki do nosa. 
Mamy teraz chutki ofotografowane z wizerun- 
kami sławnych mężów i kobiet, ukochanych 
małżonków i małżonek i t. p., krewnych, 'przy- 
Jaoiół i t. d. Cóż może być czulszego, jak gdy 
małżonek w portret ubóstwianej małżonki, ko- 
chanek w portret ideału swego — siąka! 

A najpiękniej ubraną damą, chociaż od lat 
przeszło 6.000 nie zmieniła ubrania, byłą — 
wiosna, pomimo, że tej wiosny sławny kasztan 
tuilery jski po raz pierwszy od lat niepamiętnych 
zawiódł gawiedź paryzką — i nie puścił liści 
d. 20. marca! Zawód okropny — wróży śmierć 
cesarza, Skończyło Sie na tem, że jeden ze zło- 
tej młodzieży, hrabicz, zjawił się, t. j. zjawić 
musiał ną Longchamps w liberji woźnicy. Tyle 
lat powoził konie własue, dzisiaj powozi cudze. 
Cóż robić? Żyć trzeba -- a we Francji jeszcze 
wstydzi się szlachta, choćby niegdyś istotnie 
złota, wisieć przy krewnych, połykać cudze 
wina i potrawy i — grzeczności. Radzę gali- 
cyJSkiu wożnieomanom, aby się pilnie w swej 
sztuce ówiczyli, Niechaj się przynajmniej nau- 
czą Dyé furmanami. W razie potrzeby dobrze 
im zapłacą w Paryżu, zwłaszcza gdy są jeszcze 
dostateczne bakenbarty angielskie, choćby kiep- 
sko z galieyjska. I dziwią się jeBzeze śledzien- 
niki, jak mogą ludzie nosić takie wiechy, dosta- 
teczne Na godła kilku szynków lwowskich! 

Na ongcehampa przybyła i złotowłosa ee- 
sarzowa, chociaż od pewnego wypadkn w lasku 
Bulońskim w zimie, unikała publicznego wystę- 
pywania. Jeżeli według pewnych pojęć już jest 


| takiej oszczędności stanie się żona artykułem, dystynkcją. mi dobrać po Tran 


C z z r z w w a 


~ Chociaż główną podporą takich kolej był- 
fundnsz krajowy, to pierwszy popęd 
do budowy pewnych linij musi pochodzić od 
ludzi , bezpośrednio interesowanych. Dla wzbu- 
dzenia większego zanfaria, że koleje będą ad- 
ministrowane ekonomicznie we wszystkich pun- 
ktach (co jest dziś słabą stroną towarzystw a- 
kcyjnych, w których przedsiębiorcy liczą na tan- 
tiemy, sineknry i wypełniauie przyjemnego otium 
cum dignitate) byłoby dobrze, żeby sąsiedzi 
kolei brali inicjatywę budowy i zarazem w trze- 
ciej lub czwartej części subskrybowali na ka- 
pitały akcyjne. * —. 

Z początku zdaje się rzecz do zwalezenia 
niepodobną a przynajmniej nadzwyczaj trudną ; 
przypatrzywszy się jednak bliżej rzec zy, tru- 
dności aą mniejsze. Każdy bowiem sąsiadujący 
z koleją, może coś w naturze dostarczyć, co do 
jej konstrukcji potrzebne; ten drzewo, ten wa- 
pno, inny cegłę, kamień, inny kawał ziemi, przez 
którą kolej idzie itd. jednem słowem przez to 
samo, że tu chodzi przedewszystkiem o ekono- 
mię, a nie o zyski przedsiębioreów, ułatwienia 
we wszystkiem są tu inne i większe jak przy 
zwykłych kosmopolitycznie-exploato- 
wanych kolejach, światowemi zwanych (Welt- 
Bahnen). Prawodawstwo krajowe powinnoby 
wziąć pod swą opiekę, uregulować robotę ręczną 


cuzku, rozko- 
szą żyć w Paryżu, toć co za urok posiąda za- 
pewne słowo: być cesarzową framcuzką! Powie- 
działem : zapewne. Małżonka Napoleona, pre- 
zydentka przyszłego komitetu restauraeji grobu 
św. złożonego z wszystkich monarchiń Europy, 
protektorka papieża, a nadewszystko piękność 
sławiona i przywódczyni mody: co to za zgry- 
zota dla legitymistowskiego Faubourg Saint 
Germain, co za szezęście dla właścicielki takich 
tytułów i przymiotów! Cóż, kiedy i ona nie- 
szczęśliwą! ` 

„, W pewnej kawiarni paryzkiej, gdzie jest 
l teatrzyk, śpiewa co wieczora Teresa. Cały 
Paryż brzmi sławą tej syreny kawiarnianej; 
cały wielki świat damski może się z zasłonię- 
tych lóż przypatrywać =— bo z pewnością nie 
przysłuchiwać — tej sławie Paryża cesarskiego, 
którą nawet wydała swoje Pamiętniki — przy- 
patrywać się, kiedy unosi nieporównanie śpie- 
wanem: ` | 


Il a lichć toute la bouteille, 
Rien n'est Bacre pour un sapeur! 

Markizy, księżny, nawet księżna Metterni- 
chowa, przyjaciółka od serca cesurzowej, mogły 
widzieć tę Teresę na swoich salonach, cała 
Francja — tylko nie cesarzowa Francji! Mistrz 
ceremonij o wiądczył z należytą Srzecznością, 
że złoży swoją laseczkę , jeśli Teresa przekro- 
czy progi apartamentów cesarzowej. | cegarzo 
wa Francji i t. d. musiała uchylić głowę przed 
laseczką swego oficjalisty! 

Gmin paryzki, to ję Paryż historji, innych 
Szuka rozrywek. Niedawno jeszcze dłonie, CO 
wywróciły trony ostatniego Burbona i pierw- 
szego i — ostatniego Orle%na, przyklaskiwały, jak 
wspomniałem, małpie, w stroju masztalerza do- 
kazującej cudów Jezdczych i gimnastycznych 
na konin w Cyrku Cesarzowej. Któżby Się spo- 
dziewał, że artystę puszcz równikowych pokona 
w opinii osież z nad brzegów Dunaju! Renz 
sprowadził 08ta — Rigolo mu na imię — i ogjeł 
niemięcki zakasowął małpę paryzką. Byłci to 
osieł osobliwy — mimo obiecanej nagrody 100 
fr. nie znalazł sie w Wiedniu ani W Atenach, 
t. |. w Berlinie żaden Sokrates albo Hegel, któ- 
rydy pokonał Rigola. Naród, którego misją 
Jest azerzenie cywilizacji — gdzie tylko tanim 
Kosztem da się Coś na ludziach nieopatrznych za- 
robić — był w kłopocie, że nie mógł dać rady 
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przy tych domowych kolejach, w pedohny spo- 
sób, jak się dzieje przy konkurencji gmin do 
stawiania i utrzymywania dróg murowanych. 

Niemniej uważa się za rzecz dobrą i słu- 
szną, by kwota expropriacy jna za ustępstwo zie- 
mi nie w gotowiżnie, lecz w akcjach wypła 
caną była. 

Uwolnienie od podatkn dochodowego i za- 
robkowego musiałoby być przyrzeczonem na 
kilka lat. 

Tymczasem radzi towarzysto rolniczo- kra- 
jowe węgierskie (Landes-Agrikultur-Verein) bu- 
dowę kilku linii potrzebniejszych (choć krótkich) 
na próbę; a to podług zasady szkockich 
Railways Oeconomics i podanych tą indicjów, 
aby się przy dalszych operacjach można opie 
rać na premisach praktycznych. 

Memorjał konkluduje skromnie: że chociaż 
w niczem nie ma doskonałości i wszystkiego 
dotknąć nie był w stanie, zdaje mu się, iż przed- 
miot zasłnguje DA wszechstronną rozwagę; ró- 
wnie też ma przekonanie, że na drodze wska- 
zauej do rezultatów le pszych się dojdzie 
tańszy m daleko kosztem, jak przy dotych- 
czasowych budowach i admiuistracjach kolei 
żelaznych. 

Nam się zdaje, że jeźli w czem, to w tem 
reforma i łatwa i że względów ekonomicznych 
(a nawet moralnych) koniecznie potrzebna, a- 
by oszczędności poczynały się od budowy, 
przyrządzenia materjałów i t. d. a kończyły się 
na zmniejszenia różnych dotacyj, które w krzy- 
czącym kontraście są do korzyści przedsię- 
biorstwa. 


Z 


Przegląd polityczny. 


Austrja. Dzienniki wiedeńskie witały są- 
żnistemi artykułami dzień onegdajszy, w którym 
miały się znowu rozpocząć „posiedzenia Rady 
państwa. Wzywały i posłów i ministerjum, aby 
pospieszali z wypracowaniem ogromnego mate- 
rjału, na bieżącą kadencję zw alonego, gdyż ani 
sejm węgierski, ani Rada ścisła nie mogą obra- 
dować przed zamknięciem Rady pełnej : a tn mnó- 
stwo nagromadziło się rzeczy, które tylko na 
tym sejmie i w Radzie Ściałej mogą być roz- 
strzygane, ważniejsze dla wewnętrznego życia i 
rozwoju monarchii, dla postępu, dla zagrożonej 
prasy, jak sprawy Rady pełnej. Tymczasem nie 
było d. 24. posiedzenia dla brakn kompletu. 

Ministerjalny Botschafter wywodzi nporczy- 
wie, że między gabinetami Austrji i Prus nie 
było żadnego sporu z powoda Kieln, tylko nie- 
porozumienie między komisarzami, a i to już 
załagodzone, i że już jedynie pruska prasa pół- 
urzędowa może dawać Austrji powód do nienfno- 
ści. Między innemi dumnie pisze Botschafter: 

„Austrja zaprawdę nie ma powodu cofania 
się ani na jeden włos, bo stoi na podstawie 
prawa i ma za sobą większość w Niemczech, 
i prawie wszystkie obce mocarstwa po swoj 
stronie, droga zaś dotychczasowa doprowadzi- 
łaby Prusy do zupełnego izolowania“. Tymcza: 
sem drngi dziennik ministerjalny, Wiener. Chro- 
nik, pisze w tonie układnym : 

„Nieporozumienia między obydwoma głó- 
wnemi mocarstwami niemieckiemi można uważać 
już za usunięte, i szczęściem nie sprawdziła Bię 
obawa, że może ztąd wyniknąć zerwanie au- 
strjacko-pruskiego przymierza. Wyjaśnienia, ja- 
kich udzieliły Prusy w sprawie portn w Kieln, 
zaprzeczają formalnie 4 stanowczo znanym 0- 
świadczeniom król. pruskiego ministra wojny, 
pana Roona. Zatem można też nważać wyja- 
Śnienia Prus za iulenio ozn amzaw C S a a e A zkwaniaśią gwarancję, że pra- 


osłowi, który nawet nie był doktoryzowany. Po- 
slano go zatem na złość do Paryża. Ale niedłu- 
go powodziło się osłowi w Paryżu. (Po co też 
nasi tam jadą!) Znalazł się Francuz, który do- 
siadł osła i objechał na nim jak na najspokoj- 
niejsze cielęciu trzykroć arenę. Fortel -- jak 
na osła — był osobliwy, gdyż używano go tyl- 
ko dla ułaskawienia krnąbrnych ludów i ludzi: 
dowcipny gamen paryzki zasłonił osłowi krną- 
brnemn oczy, i oBieł go nie zrzucił, upokorzył 
się. Widać, że osłów o krowich ogonach a 
mędrców 0 "dwóch nogach jednym nkośka Bię 
sposobem. Jedna z najciemniejszych luk historji 
4 gjscoai, A wyświecił ją znowu gamen pa- 
ryzki 

Nie od czasów Ponissina, Lebruna, Wattean 
i sankinlotów wiadomo, że Paryżanie lubią na- 
turę. To też zjawia się natura czasem na tea- 
trach paryzkich tak otwarcie, że każdą żyłkę 
na niej widać, mianowicie w Biche au bois, 
granej teraz bez końca w teatrze St. Martin. 
Nimfy, najady, rusałki, duchy wszelkich żywio- 
łów jawią się w rajskiej niewinności. Można tam 
studjować, jak DYĆ nieubranym. 


Sztuka, wyjęta zę ostej bajki ludowej, 
składa się z 14 obrazów, utworzonych do nie- 
spodzianek R , A chu, zmiany ko- 
stiumów a odsłonięcia wdzięków natury ; sama 
treść bynajmniej nie jest Tsina, choć zmyślo- 
na. Czarownica zamieniła R Desirée W 
sarnę, Wielki to kłopot dla Eròiewicza Sonci, 
który kocha i jest kochany” iedaczysko nie 
umiałby sobie poradzić, gdyby nie D » poczcei- 
wSzą czarownica, bogini, która król wDĘ odcza- 
rowuje. Oto i wszystko — ale ta siekanina sce- 
niczna tyle potrzebuje na dekoracje, 3l88y, ję. 
dwabie, perły, złoto, klejnoty, itylu 8%0 ów ba- 
letniczek, że starczyłoby na dziesięć OPM Fi 
prócz może ostatniej opery Meycrbeera, fry- 
kanki, którą w tych dniach miano grać W Wiel- 
kiej operze. 


Czyż prawić za to Paryżowi kazanie ? Cóż 
robi prostota niemiecka w Berlinie i Wiedniu ? 
Grała Kaligze, także nudramatyzowaną baje- 
czkę ludową, z podobną wystawą — tylko że 
bez sprytu i gustu franeuzkiego. Wiedeń dzi- 
siaj nie może Bobie dać rady, t, j. kasa;teatru 
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gną nirzymąć i nadal przymierze z Anstrją. 
Stosunki obódwnu głównych mocarstw niemie- 
ckich nie straciły przeto nie z swego charakteru 
przyjaźni i ożywiła się nanowo nadzieja wszech- 
stronnego porozumienia, % 


Francja. W nocy z d. 23. na 24. zmarł 
carewicz Mikołaj w willi Bermond w Nizzy. 
Jutro w piątek mają być zwłoki jego przenie- 
sione na wojenny okręt moskiewski i odpłynąć 
do Kronsztąda, a w sobotę opuszczą carstwo 
Francję i udadzą się do Niemiec. Bal cesarski 
w Talllerjach d. 23. był z powodu pogorszenia 
się słabości carewicza odroczony ; w ogóle Na- 
poleon okaznje największe względy dla cara i 
jego rodziny. Z Brukseli donoszą, że w Choro- 
bie króla Leopolda następuje polepszenie. 

Pogłoska, jakoby marszałek Bazaine miał 
wkrótce opuścić Meksyk, jest bezzasadna. 


Anglia. Irlandzkie stowarzyszenie narodo- 
we (the National League), ktorego celem jest 
przywrócenie niepodległości Irlandji, odbyło wal- 
ny mityng w Dublinie, na którym jednak obją- 
wiła się ogromna różnica w zdaniach, Prezydent 
mityngu, John Martin, wystąpił z żądaniem 
ERIS O parlamentu irlandzkiego pod ber- 

m angielskiem. „Naród, są słowa jego, powi- 
nien poznać, że do zdjęcia klątwy, ciężącej na 
krajn, nie masz innego sposobu jak usunąć wła- 
dzę angielską i przywrócić autonomię — ale 
wszystko to na drodze legalnej, bez wywoły- 
wania rewolucji społecznej.* Inny zaś mowca, 
ksiądz Vaughan, wyraził otnchę, że „przyjdzie 
czas, a może już i przyszedł, kiedy miliony na- 
szych na obezyzne wypędzonych ziomków ode: 
zwą się z za oceanu (z Ameryki) i przebiją do 
nas, i zawołają do wyspy rodzinnej, aby jako 
Łazarz zrzuciła swoje prześcieradła grobowe i 
wyszła z grobowca. Ale dzisiaj brak jeszcze 
siły narodowi irlandzkiemu, niechaj więc dzia- 
ła roztropnie, aż Bóg zeszle sposobność i po- 
waleni „Peda o ziemię tyrani naszej pięknej 


wyspy.“ 


Hiszpania. W Madrycie obnrzona jest wiel- 
ce opinia publiczna przeciw ministerstwu z po- 
wodu ostatnich wypadków. Dnia 21go b. m. 
zajmował się stnat krwawem starciem między 
wojskiem i ludem. Jenerał Prim oznajmił, że wo- 
bee ważności debat nie będą progresiści śród 
teraźniejszych okoliczności trzymać się swojej 
polityki niebrania udziała w obradach. — Dnie 
ministerstwa — mówił — są już policzone, gdyż 
królowa nie może zatrzymać gabinetu, który 
dopuścił się nadnżycia władzy. Minister spraw 
wewnętrznych, Gonzalez Bravo oświadczył je- 
dnak, że wszyscy ministrowie przyjmują na sie- 
bie odpowiedzialność za to, co się stało, ponie- 
waż za manifestacją studentów ukrywali się 


przywódzey rewolucji, którzy chcą targnąć się 
na tron i ną i + Dziennik Bolsa donosi, 


że w wyższych kotach politycznych uważają 
ustąpienie ministerstwa jako nienniknione, i 
byłoby już dokonane, gdyby nie obawa zawi- 
kłań przy tworzeniu nowego gabinetu. 


Włochy. Z Turynu donoszą d. 22. kwie- 
tnia, że senat odrzucił projekt zniesienia kary 
śmierci. Odnośna komisja senatn oświadcza Bię 
przeciw sprzedaży kolei żelaznych. 


Ameryka. O dalszym ciągn ruchów wojen- 
nych po dniu 4. kwietnia mamy już niektóre 
drobne szczegóły. Położenie Leego tak opisuje 
qoseapandencja Monitora z d. 1. bm.: 

„Ogrom klęski, jaka spadła na Leego, po- 
twierdza się znpełnie, i położenie wodza zdaje 
się rozpaczliwem. Kiedy opuścił Richmond, nie 


na Wiedenin z nastarczeniem on Po | na Wiodenie z nastarczeniem biletów na Pie na Pię- 
kng Helenę, operetkę Offenbacha, parodjnjącą 
temat poczciwego Homera, w której świętość wę- 
złów małżeńskich jest jawnie wyśmianą w pro- 
zie najgrubszej! Tego nie pozwoliłby okrzycza- 
ny Paryż — jak trudno w Paryżu o zbrodnię, 
którą popełniono d. 22. w Wiedniu. O godzinie 
10. rano na jednej z najlndniejszych ulic kupie- 
ckich, obok Teren gdzie tłum otaczał wy- 
wieszone numera, naprzeciw całego rzedu sie- 
dziarek, w sklepie o szklannych drzwiach, za- 
mordowano żonę jubilera, otwarto, wypróżnio- 
no i zamknięto dwie szkatuły z klejnotami. Zło- 
czyńca uciekł, mimo krzyku mordowanej ofiary. 
A pewien fejletonista wiedeński pisze : „Morder- 
stwo i rabunek, świeże z pod igły, na najlu 
dniejszym placu ; w karnym sądzie rozprawa o 
akrytobójstwo ; nalatujące wonią śmierci donie- 
sienia o dźumie sybirakiej, i pożar ogromny w 
w Póchlarn — oto smaczne przyprawy do ran- 
nej kawy czytelnika, co trzymał w niedzielę ga- 
zetę w ręku!“ 


Kiedy z całego Albionu rozłażą się gąsie- 
nice z czerwono-marokinowym Murrayem w rę- 
kn po wszystkich pięknych okolicach Włoch, a 
chore i niby chore panie, panowie i panicze gro- 
madzą swe siły kieszeniowe do wylotu za gra- 
nicę: zebrał się w moczarnym Amsterdamie kon- 
gres najpiękniejszy, bo z najpiękniejszych zło- 
żony kwiatów i bukietów. Mianowicie olśniewa- 
JĄ pa e barw i dorodnością krokusy, hia- 

cynty, tulipany, chowu onych ryb w postaci ludz- 

kiej, karmionych sowicie żenewrem a zwanych 
E Ach dałbym naszą zgrabną urodę, 
| sławiony gust, za przymioty tych flegmatycznych 
| Holendrów. Nie potrzebowalibyśmy dzisiaj za- 
widzić Włochom tego dnia bliskiego, w którym 
odsłonią w Florencji pomnik swego mistrza poe 
tów, Dantego! Warto snmiennie przeczytać u- 
stęp z jego Komedji boskiej, gdzie stoi ów okro- 
pry wiersz: Lasciate Ogni speranza voi ch'in- 
a 7 spokojniejszem obliczem możnaby wów- 
Czas Czytąć napis na bramie cmentarza Póre 
Lachaise: Spes illorum immortalitate plena. 


z EE 0 
mógł dość rychło wykonać odwrót i ujść przed 
pościgiem Granta, który go uprzedził w Bur- 
kesville, gdzie się 'krzyżają obie koleje żelazne: 
z Petersburga do Lynchburga i z Richmondn do 
Danvilie. Przybywszy na stację do Amelia, jnż 
zastał przed sobą w Petersburgu Sheridana, pod- 
czas gdy sam Grant zajął Burkesville. Łatwo 
zrozumieć jakie go otaczały niebezpieczeńatwa, 
mając linię lynchburgską od Sheridana a dan- 
wilską od Granta odciętą. Już się nie mógł po- 
łączyć z Johnstonem ; i miał wprawdzie jeszcze 


Jak tylko się pokazał w części ogrodu przezna- 
czonej dla jego zabawy, tysiące ciekawych 
zbiegało się i śledziło każdy jego krok , każde 
skinienie, cesarzewicz nie był wolnym — nie- 
mógł się oddać ewiczeniom gimnastycznym tak 
potrzebnym w jego wiekn. Z tych powodów i 
Tailerje opuści, i przeniegie się do pałacu Ely- 
866 Bonrbon. Tam ogród zamknięty, ciekawym 
nieprzystępny, co wróci chłopięciu pożądaną 
swobodę i pozwoli w ewiezeniąch różnego ro- 


40.000 dzielnych, niemal samych weteranów, | dzaju rozwinąć silę ciała i ustalić zdrowie. 
ale już po tylu klęskach armia upadała na du- Ta troskliwość rodziców o syna, który jest 
chu i miała do czynienia z nieprzyjacielem da- ich nadzieją i na którym według ich przekona- 


leko liezniejszym. Śród takich okoliczności na- | nia, spoczywają losy Francji i dynastji napo- 
leońskiej, nikogo nie zadziwi. Ci nawet co inne 
mają widoki iżyczenia, nznają tępieczołowitość, 
tę ojcowską przezorność, 

Prawie w tej samej chwili przyszłą wiado- 
mość z Nicei do Paryża o głabości następcy 
tronn moskiewskiego. Już dawniej wam donio- 
słem, że carewicz zatopiony sam w sobie, smu- 
tny, unikał towarzystwa, niekiedy przez trzy 
dni z mieszkania nie wychodził. Widocznie” n- 
mysł jego cierpiał Czy się do tego stan jego 
duszy przyczynił, jedynie Bogu wiądomo. 
wszystkie zewnętrzne oznaki, bladość, ponurość, 
milezenie, samotność, nosiły cechę moralnego 
cierpienia, ukrytej boleści. (Dalszy przebieg sła- 
bości wiadomy.) 

Dotąd wszystko się carowi uśmiechało. O- 
toczony dworzanami, ubóstwiany, rozszerzał pa- 
nowanie swoje. Dobijają się o jego przymierze 
mocarze. Wschód i zachód śledzą każdy jego 
krok, składając mn tem samem dowód jego po 
tęgi. Ten mocarz zostaje dotknięty najdotkliw- 
szym ciosem. Pierworodny syn jego traci zmy- 
sły i stoi nad grobem. „My, cośmy stracili rodzi- 
ców, braci, siostry, umiemy ezuć tę boleść. Nie 
będziem się radować z nieszczęścia domowego 
cara, ale wolno nam wróżyć, że ten co ma pier- 
worodnego Byna utracić, 
nanczy się więcej życie innych cenić, i nie po- 
wierzy losu mieszkańców wściekłym hyenom , 
co się kąpią we łzach i krwi niewinnej. a 

Jakoż piggazia wiadomość z Petersburga, 
że kazano się podać Murawiewowi do dymisji. 
Niektórzy widzą w tem rękę Opatrzności. Cze- 
kajmy; nie jest to dostateczna kara za tyle 
czynów strasznych. (Wiadomość ta jeszcze nie 
całkiem pewna; p. r.). 

Mamy zwyczaj ważniejsze mowy znakomi- 
tych moweów w lzbach prawodawczych dwu- 
krotnie odczytywać. Pierwszą razą przedmiot 
porywa i często dopiero za A przeczyta- 
niem napotykamy wyreżenia, które pierwszą 
razą nuszły naszej uwagi. W mowie ministra 
stanu Rouhera, w której zwycięzko od "3 
pociski Thiersa, znaleźliśmy też kilka słó 
nad któremi należy się zatrzymać. Rouher pe- 
wiedział : 

„Dwór francnzki czynił co mógł, aby skło- 
nić Watykan do pewnych ustępstw. Dowodził, 
że duchownym należy zostawić wiarę i sumie- 
nie, a cywilną administrację należy powierzyć 
świeckim. Przedstawiał, że należy w dzisićj- 
szym wieku nważać lnd za pełnoletnią szkołę, 
i dozwolić mn, aby szedł o własnej sile. Na to 
wszystko odpowiedziano Francji: „Raczej u- 
mrzeć, jak ustąpić.* Minister dodaje, Że ia za- 
twardziałość jest skutkiem rad nltramontanów. 

Następujący wyjątek godzien także nwá- 

„Szczególna to rzecz, jak dzienniki rozporzą- 
dek osobą i zamiarami Ojca św. Z przedpo- 
kojów pochodzą korespondencje z Rzymn. Pa- 
pież nigdy nie miał zamiaru opuścić swojej sto- 
licy. Nie opuści Rzymu. Opościć Rzym, byłoby 
abdykować. Głównym rysem charakterystycznym 
Piusa IX. jest stałość. Uciekać przed niebez- 
Snap byłoby plamą, ujmą dla chara- 

tern dostojnego kapłana. Cokolwiek nastąpi 
papież Rzymn nie opuści. Francja pod sterem 
ceBarzą, potrafi zasłonić papieża. Zasłonić go od 
boleści i poniżenia, jakie za sobą poeiąga wy- 
gnanie,* 

Te słów kilka każą nam domniemywać się, 
że posłannictwo Persignyego w Rzymie pomyśl- 
nym skutkiem uwieńczone zostanie. Papież pi- 
sał własnoręczny iist do Wiktora a A 
Lada dzień ważne możemy otrzymać wiado- 
mości. 


tarł Sheridan na Leego, pobił go, zabrał mu 
wiele jeńca i dział. Co się dalej stało, nie wia- 
domo, ale zdaje się, że Lee był zmuszony ka- 
pitulować. Jenerał Grant niesłychanie spiesznie 
posuwał się ku Borkesville, za półtrzecia dnia 
przebył 50 mil (ang., 12 polskich). Silna ka- 
walerja Sheridana najwięcej mu w tem usłnży- 
ła; pomogła mu uprzedzić w pochodzie Leego 
i rzneić się między niego i Danville. Teraz się 
wyjaśnia, dlaczego Grant ciągle zwracał uwagę 
swoją na prawe skrzydło nieprzyjaciela i takie 
masy wojsk spychał na swoje lewe. Widział on, 
że Lee z Richmondu i Petersburga ustąpić musi, 
i na ten wypadek chciał nzyskać najkrótszą 
drogę do Burkesville. Ruchy jego były obliezo- 
ne na zmuszenie Leego do złożenia broni.* 
Dokładniejsze i późniejsze wiadomości po- 
daje Englische Corresp. pod d. 8. kwietnia wie- 
czór: „Jen. Grant przybył do Farmville, 16 mil 
angielskich na zachód od Burkesville, i telegra- 
faje ztamtąd, że nieprzyjaciel (Lee) zepchnięty 
został z drogi do Danville, linii swego odwrotu, 
w bok kn Lynchbargowi. Grant liczy na pewne 
na kapitulację Leego z resztą armii. 
„Zdaje się to być głównie zasługą Sheri- 
dana, że pobitej armii, na której do niedawna 
polegała nadzieja Południowców, jedyną linię 
odwrotu, do Danville, zagrodzono i zatem od- 
cięto ją od stojącego w Północnej Karolinie 
Johnstona. Sheridan świetną potyczką pod Five- 
forks sprowadził rozstrzygnięcie walki, rzuciw- 
szy prawe skrzydło Leego i 5 do 6 tysięcy 
jeńca mu zabrawszy, w skutek czego lewe tegoż 
Skrzydło zostało odcięte. Lee poznał zaraz całe 
niebezpieczeństwo swego położenia i natych- 
miast wysłał kurjerów do prezydenta Davisa z 
żądaniem opuszczenia Petersburga i Richmondn. 
Wódz deświadczony ledwo jeszcze zdołał nie- 
mal rozbite swoje wojska przeprowadzić spory 
kawałek za Appomatox w górę od Petersburga, 
w kierunku, którego pewnie zrazn nie miał na 
myśli. Mniej zdolny strategik może i tego, jak 
kolwiek niekorzystuego wysmyku, byłby nie 
znalazł, nie porznciwszy której z odciętych ko- 
Inmn na łaskę Opatrzności. 
soda musiał się starać Lee przedewszy- 

stkiem o dotarcie do punktn, w którym się 
krzyżują koleje z Richmondu na zachód poło- 
dniowy i z Petersburga na zachód prowadzące, 
aby sobie zabezpieczyć tym sposobem odwrót 
do Danville i ztamtąd doprowadzić upadającą 
na duchu swoją armię pobitą do stosunkowo 
świeżej i silnej armii Johnstona. Ale zepchnięty 
przez Sheridana, Lee musiał kołować, w skutek 
czego Grant wprost udał się do Burkesville, o 
wego właśnie punktu. A że ścigającym mind 
się wyprzedzić Leego, można było wnioskować 
z depeszy Granta z d. 5. Lee stał w pobliżu 
Amelia-Court- House, Sheridan na południowy za- 
chód ztamtąd pod Jettersville przy linii kolei , 
Meade na południowy zachód nie opodał, a Grant 
prosto na poładnin, ale o kilka mił dalej, pod 
Nottoway, opierając się lewem skrzydłem pod 
dowództwem Orta prawie o same  Burkesville. 
Zdawała się już wtedy odjętą Poładniowcom 
wszelka możność ujścia na południe; mimo to 
udali się z Amalia-Court-Honse w kierunku po- 
łudniowo-zachodnim do Farmville, położonego 
8 mil (2 pol.)od Burkesville przy kolei do Lynch- 
burga. Jedną część armii Leego pobił Sheridan, 
a Meade, który z dyrekcji ku Amalia-Conrt- 
House skierował prędko korpusy 2. i 5. ka pół- 
nocnemn zachodowi, pobił drogą, dążącą do 
Painesville. W niewolę popadło kilka tysięcy żoł- 
nierzy i wielu wysokich oficerów, mianowicie 
jenerałowie Curtis Lee i Ewell. (Gdyby nie E- 
well, musialby h łLee kapitałować już tutaj, ale 
Ewell bronił kilka godzin odwrotu z niesłycha- 
nem męztwem, aż Lee znacznie się naprzód posu- 
nął; p. r.) Ci nanowo pobici i napierani, cofnęli 
się za Sailors Creek, rzeczkę, wpadającą 8 mil 
(2. p. na północ od Burkesyjlle do Appomatoxu, 

d. 6. i 7. kwietnia stali ną wzgórzach za rze- 
czką, — Grant stoi już w Farmville, a pozycja 
Leego jest następującą : od południa i wschodn 
otaczają go Grant, Sheridan i Meade, od zacho- 
du zdąża Thomas ku Lynchburgowi, od półno- 
cy z doliny Shennandoah nadciąga Hancock z 
świeżą armią 20.000czną, już dotarł do Staun- 
top, 2 Stanie może w Lynchburgu pierwej nim 
Lee.” 


Kronika. 


Jutro o godzinie 11. odbędzie się żałobne nabo- 
żeństwo w kościele 00, bernardynów za duszę ś, p, 
księdza Leona Przyłuskiego, arcybiskupa gnieżnień- 
skiego i poznańskiego, legata stolicy sPOBtolskiej, pra- 
łata domowego i asystenta tronu Je80 świętobliwości 
Papieża, Piusa IX., patrycjusza rzymskiego, obojga praw 
doktora, prymasa korony i Litwy» Zmarłego w Pozna- 
niu dnia 12. marca b. r. 


— Medale bite na cześć Aleksandra Fredry na- 
deszły już do Lwowa. Dyrektor kasy oszczędności p. 
Krawczykiewicz zajmuje SIę w lokalu tejże kasy co- 
dziennie od godziny do 12 rano doręczaniem tych 
medali tym os0b0™, które je sobie u niego zamówiły. 
Rozasyłaniem medali po kraju nie może się zajmować 
p. dyrektor, to też osoby na prowincji zamieszkałe 
wzywa niniejszem, aby do tego celu upoważniły swo- 
ich znajomych we Lwowie, ktorzy odbierając medal, 
potwierdzą tO na mjejscn w kasie podpisem swoim. U- 


rasza SIĘ Zarązęm o rychłe zgłaszanie się, aby sprawy 
tej nie zwlekać, 


Dyrektor sceny polskiej krakowskiej, p. Mits- 
Szewski Adam, zrzekł się dalszego prowadzenia teatru 
tamtejszego, a komisja namiestnicza rozpisała konkurs 
O przedsiębiorstwo teatru polskiego w Krakowie od d. 
1. października na lat trzy lub sześć. Przed rokiem o- 
głaszał publicznie pan Miłaszewski, iż cznje się na Bi- 
łach do kierowania obydwoma teatrami we Lwowie i w 
Krakowie. Widać więc, że teraz do innego przyszedł 
przekonania. Możnaby przewidywać już teraz, wno- 
ząc ze stanu obecnego sceny lwowskiej, że za rok zno- 


n 


Korespondencje Gazety Narodowej. 


Paryż 22. kwietnia. 


(B) Zaczynam list obecny od szczegółów, 
dotyczących młodego następcy tronu we Fran- 
cji i następcy tronu moskiewskiego. 

poprzednim liście doniosłem wam, że 
nagły Zgon dwóch dam, należących do uslugi 
młodego cesarzewicza, rzucił popłoch w pałacu 
cesarskim, Po długich naradach, po zasiągnie” 
ciu zdania doktorów jak już poprzednio donie- 
śliśmy, postanowiono przenieść mieszkanie Ce- 
sarzewiczą w najodleglejszą stronę tuleryjskiego 
pałacu. Tak w pierwszej chwili nradzono; € ziś 
sprawą ta ważna dla wora cesarskiego, ina- 
czej się obróciła. 

Uważano, że młody eesarzewicz w pałacn 


tuleryjskim nie mógł mieć dostatecznej swobody | 
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wu przyjdzie do rozpatrzenia jeszcze dalszego, czy zdol- 
ności jego wystarczają do kierowania sceną Iwow- 
Ska, gdzie wymagania jeszcze Są większe niż w Kra- 
kowie:.. o W weg i 
Kradzieże znowu Dujńie prosperują we Lwowie. 
Wczoraj obkradziono dwóch akademików, mieszkających 
na Zielonem, w kamienicy p, Mehlema. Kradzież była 
bardzo znuchwałs: Złodzieje dostali się do pokoju mię- 
dzy godzina 11—12 w południe i zabrali wszystko, tak 
że akademicy; WTÓCiwszy do domn, zastali tylko sienniki. 

— poastańey polscy. Dnia 21.b. m. przewieziono 
znowu przez Wiedeń z Krakowa trzech cudzoziemców, 
którzy brali udział w powstaniu poiskiem, i teraz po 
odsiedzeniu kary wracają do ojczyzny. __ . 

— J. L. Kober, księgarz pragski, rozpoczął d. 20. 
b, m. odsiadywać lmieBięczne więzienie, na które go 
skazano za udział w owacji, wyprawionej red. „Narod. 
List.“ dr, Jnlinszowi Gregierowi gdy wychodził z kry- 
minału w r, 1863. Poflanie do łaski zostało odrzncone. 

— Fataine dzieło. „Star“ kreśli ciekawe spostrzeże- 
nia o wpływie „Historji Julinsza Cezara". Pomiędzy 
mzmaitęmi katastrofami jakie pociągneło ogłoszenie te- 
go dzieła, notuje on następujące wypadki: P. Mocqusrd 
po URÓfczonej korekcie tegoż dnia zachorował i umarł 
nsstępnie, pan Morny 2 poruczenia cesarza korygował 
wstęp do dzieła inad tem przepędził noc całą, co przy- 
spieszyło kry25B choroby. Bibliotekarz S. Genovefy o- 
otrzyMmawgzy Pd cesarza pierwszy tom Historji Cezara, 
czytał noc cała i rano znaleziono go martwym. Dnia 4, 
kwietnia jeden Z wydawców Historji Cezara p. J, Cas- 
8ell, Znałązł omyłki druku w nowej edycji: dotknięty 
tem wpadł w słabość i oddał ducha. Nie mówiąc o tych 
czytelnikach. którzy już dostali pomięszania zmysłów, 
lub wściekłości, za co zamknięto ich do Mazas lub in- 
nych ochronek zdrowia, nie mówiąc o licznej młodzieży 
pozbawionej nauki zą przepisanie Les propos de Labić- 
nus i o autorze tych rozmów, p. Rogeard, który obe- 


~ cnie zamieszkał w Brukseli. Obiega tu pogłoska, że 


pewien Anglik z zamożnej familji zachwycony pamfle- 
tem pana Rogeard i wiedzac o losie antora, przesłał 
mu w darze sygnet brylantowy wartości 1000 funt. 


czyli 25.000 fr. Wydanie angielskie Les propos już sig 


zjawiło. 

— Sowizrzał, którego dwa zeszyty ukazały sie 
niedawno, wychodzić ma, jak się dowiadujemy, jako 
stałe pismo humorystyczne. 

— Dziennika Literackiego wyszedł nr. 33 i za- 
wiera : 1) „Marcjan Kordysz', powieść Jana Zacharja- 
siewicza (ciąg dalszy); 2) „Wspomnienia z niewoli mo- 
skiewskiej Z roku 1863“ przez B. M. (dokończenie); 3) 
„Adam Swiętodyk Kisiel“, napisał Ludwik Powidaj (ciag 
dalszy); 4) „Zbytek w Polsce“, Szkic ekonomiczno-hi- 
storyczny przez K. Chłędowskiego; 5) „Studja dziejowe" 
przez Ld. kr. D. (rozbiór) przez Józefa jde Tournoy. 

— Artykułu pod n, „Każdemu słuszność, nadesłanego 
nąm w odpowiedzi na jednę z dawniejszych korespon- 
dencji +% Jarosławskiego* o pomocnikach substytut ach 
gospodarskich, nie możemy umieścić, ponieważ jest bez 
podpisu, i nie wiemy od kogo pochodzi. .. ` 

— Dziś posiedzenie Rady miejskiej o godz. 6 
Wieczorem. 


‘A 
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QAZETA NARODOWA z dnia 26. kwietnia 1865. 


Ostatnie wiadomości. 

Paryż 24. kwietuia Wiadomości o 
wyjeździe cesarza do Algieru 8% przedwczesne. 
Napoleon nie opuści Francji przed powrotem 
cara. Książe Napoleon przybyć tu ma dziś wie- 
czór. Pogłoski o układach w sprawie artykułu 
dodatkowego do konwencji wrześniowej utrzy- 
mują Bię. g 


Podróż cesarza Napoleona do Algieru ucier- 
piała znowu małą zwłokę, a mówią nawet, że 
wcale nie nastąpi. Pogłoskom tym sprzeciwiają 
się jednak wysłanie koni cesarskich i wiadomość, 
że w niedzielę odbyła się rada ministrów , któ- 
ra przyszłą niedzielę oznaczyła ZA termin wy- 
jazdu cesarza. “ 7" comm . z 

Morning Advertiser utrzymuje, że ces. Na 
poleon dowiedziawszy się o zajęciu Richmondu, 
zaproponował natychmiast przez lorda Cowleya 
rządowi angielskiemn przymierze zaczepno-od- 
porne w celu wzajemnej pomocy w razie ame- 
rykańskiego napadu na Kanadę i Meksyk, Rząd 
angielski jeszcze nie odpowiedział, lecz projekt 
ma przyjść z pewnością w przyszłym tygodniu 
pod *obrady parlamentu i odrzucony będzie 
energicznie, gdyż naród augielski od czasu woj- 
ny krymskiej nie ma upodobania w wojennej 
pomocy Fraucji. Oczywiście spada odpowie- 
dzialność za tę wiadomość na Adtertisern, któ-, 
ry nie podaje źródła. `“ i 

Dzienniki francuzkie utrzymują, że w Rzy- 
mie objawią się skłonność do porozumień, że 
nawet sam Merode stoi na czele tej partji. Do 
Gazety Augsb. donoszą przeciwnie, że według 
upewnienia kół klerykalnych, papież postanowił 
czekać, w jaki sposób cesarz franenzki wyko- 
ną konwencję wrześniową. Z Rzymu dnia 18. 
b. m. donoszą, że ks. Persigny spodziewany 
jest tam wkrótce z powrotem z Neapolu. W li- 
ście swoim do Wiktora Emanuela miał papież 
żądać, aby Król dla opróżnionych biskupstw 
w prowincjach, które należały dawniej do króle- 
stwa Sardynji, przedstawił kandydatów, co do 
reszty prowincyj zaś, dzisiaj do królestwa Włoch 
należących, papież zachowuje sobie prawo bez- 
pośredniego mianowania biskupów. 

- Włoska Izba obradowała dalej nad zniesie- 
niem religijnych korporacyj. Bonghi przemawiał 
za zniesieniem ,” zawnioskował jednak wraz z 
kilku innymi posłami, aby uczyniono wyjątek 
dla korporacyj zajmujących się wychowaniem, 
pielęgnowaniem chorych, missją między poga- 
nami i sprawami, które rząd uzna za interes 
publiczny. 

Zmarły w Nicei Wielki książę naślidnyk 
Mikołaj Alęksandrowicz urodził się 20. września 
1843 roku, nie ukończył więc jeszcze 22 roku 
życia. Piastował wiele wysokich dostojeństw 
wojskowych w Moskwie, i był także właścicie 
lem dwóch pułków austrjackich, piechoty i ała- 
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carewiezą nie ma żadnego politycznego znacze- 
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nów. W ubiegłym roku zaręczył się z księżni- 
czką Dagmara, córką króla duńskiego. Smierć 


nia. Chorowity od pierwszych dni młodości, ma- 
ło brał udziału w sprawach politycznych." Na- 
stępstwo trouu przechodzi teraz na w. ks. Ale- 
ksandra Aleksandrowicza liczącego lat 20, który 
jeduak jest także bardzo Błabowity. Dla tego 
też mówią o tem już teraz, że następcą tronu 
będzie trzeci syn cara, Włodzimierz (lat 18). Dal- 
si bracia zmarłego są: Aleksy (lat 15), Sergiej 
(lat 8) i Paweł (lat 5). 


Według doniesienia Gazety Wrocławskiej , 
petersburgsey nieprzyjaciele Murawiewa, nie- 
cheąc zaczepiać g0, z powodu niesłychanego 
postępowania na Litwie, zaagitowali, aby zło- 
żył rachunki z sum kontrybucyjnych. Murawiew, 
usunięty z. ministerstwa dóbr kaziennych za 
przeniewierstwo jeszcze przez Mikołaja, nie mógł 
| się bronić, i odpowiedział dumnie, że to rzecz 

niesłychana, aby żądano od jenerała rachunku, 
| z pieniędzy, powierzonych mu w czasie wojny. 
| Odpowiedziano mu przesłaniem dymisji, (ale ją 
odroczono gą gzterech miesięcy.) 

Z Ameryki donoszą, że hutee podjazdowe 
jenerała Południowych Mosby'ego pobiie zostały 
o 14 mił od Washingtonu. Jenerał Północnych 
Shermau obsadzić miał Weldon. Prezydent Po- 
łudniowych Stauów Jefferson Davis uciec miał 
według pogłosek na Danville w południowo:za- 
chodnim kierunku. Linkoln wrócił do Washing- 
tonn. Uważają nadzwyczajne zwołanie kongresu 
za prawdopodobne. Campbella i Huntera ocze- 
kują w Washinętonie jako pokojowych pośredni- 
ków Południa. 


(luz, Kol. podaje następujące wiadomości z 
Nowego Jorku d. 13. b. m.' „Jenerał Lee kapi- 
tulował po dwudniowych układach z Grantem, 
pod warunkiem, że broń będzie złożona, a Żoł- 
nierze będą nuszczeni na wolność na słowo. 
Reszta armii Leego składała się z 25.000 lndzi. 
Korpus Północnych zajął Lynchbnrg. Jak sły- 
chać, jenerał Półnoenych, Wilson, wziął do nie- 
woli w Selmie, w Alabamie, jenerałów południo - 
wych Forresta i Roddyego do niewoli. Oblęże- 
nie Mobilu (stolicy Alabamy) postępuje pomyśl. 
nie. Ciało prawodawcze Wirginii naradząć się 
ma w Riehmondzie, za pozwoleniem Linkolna 
nad środkami przywrócenia unii. Proklamacja 
Linkolna zamyka na razie główne porty połu- 
dniowe (aby Południowcy nie wywieżli baweł- 
ny, na której zahipotekowana jest ich pożyczka), 
i żąda od mocarstw obcych zniesienia dotychcza- 
sowych przepisów wyjątkowych dla wojennych 
statków unii. Linkoln przygotowuje pojednaw- 
czą proklamację do Południowców; dzienniki 
uważają powstanie za skończone.* (O poddaniu 
się warowni Montgommerry telegram ten nie 
wspomina. Wkrótce zapewne podda się i armia 
Johnstona, a armia Połndniowców w Alabamie 
może się przedrze do PA gl p. r.) 
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Nordd. Allg. Ztg. pisze: „Austrjack. 
niki zajmują się gorliwie odpowiedzią, . 
pruski gabinet po wystąpieniu Austrji przec,. 
założeniu pruskiej stacji morskiej w zatoce w 
Kiein wysłał do Wiednia. Podania austrjackich 
dzienników 5% pod tym względem zmyślone. 
Fałszywą jest także wiadomość Botschuftera, że 
Prusy ubolewały nad formą swego postępowa- 
nia, która spowodowała Austrję do reklamacji, 
i że zapewniły, iż na przyszłość bez porozumie- 
nia się z Austrją anl jednego kroku nie uczy- 
nią. Prusy przeciwnie, jak się dowiadujemy, 0- 
świadczyły w Wiedniu grzecznie ale stano- 
wczo, że całe postępowanie pruskie w spra- 
wie założenia stacji morskiej, obraca się w obre- 
bie prawa współposiadania księztw i do pra- 
wniezych reklamaeyj żadnego powoda nie ng- 
stręcza. Prusy uznały równouprawnienie Austrji 
do podobnego kroku i wspomniały zarazem, że 
nie zamyślały naruszać jakiegokolwiekbądź pra- 
wa Austrji. 


Zajście między posłami sejmowymi Dalma- 
cji a p. Schmerlipgiem i dalmatyńskim namie 
stnikiem jeszcze nie skończone. Listy posłów 
Raimondi i Rossi, o których już wezoraj donte 
śliśmy, są według 44 Nazionale następującej tre- 
ści: Poseł Raimondi wyraża, że oświądczenie 
pana ministra stanu naruszyło jego honor. Za- 
stępując w sejmie zdania swych wyborców, na- 
leży on wprawdzie do najwierniejszej opozycji, 
jest jednak liberalnym konserwatystą. W wol- 
nem i konstytucyjnem państwie nie uważa on 
za zbrodnię lab zdradę stanu, swobodnie ogła 
Bzać i uczciwemi środkami podtrzymywać swe 
zdania. Poseł Rossi czujesię także wraz z swy- 
mi wyborcami urażony. Jego okręg wyborczy 
(Imorbi) odznacza się spokojnem usposobieniem, 
leży w środku kraju, i nie dał najmniejszego 
powodu, aby go pomawiać o antiaustrjąckie a 
więc buntownicze dążenia. // Nazionale podaje 
w tym samym numerze adres hołdowniczy i 
poddańczy. który wszyscy franciszkanie dalma 
tyúscy niejako w odpowiedź na zarzuty p. mi- 
nistra stanu złożyli u stóp tronu. „Nasza wier- 
ność dla cesarza i państwa — mówią w tym 
adresie — wypisana jest na każdej karcie kil- 
kuwiekowych dziejów. Franciszkanie dalma- 
tyńscy pielęgnowali zawsze podwójną trady- 
cję zakonu — przywiązanie do dynastji i 
ojcowskie uczucie dla ludności, i spodziewają Się, 
że Najj. Pan uzna, jak dalece pomylił się pau 
minister staną podnosząc znane skargi przeciw 
franciszkanom w Siniu.* Prasa półarzędowa 
wiedeńska milczy o całem tem zajścia. Tylko 
Wiener Abendpost czyni uwagę, że wezwanie o 
ogłoszenie faktów, które doszło namiestnika 
Dalmacji bar. Mamulę od posłów dalmatyńskich. 
„uznanem być musi za niewłaściwe, gdyż na- 
miestnik za swoje czynności urzędowe tylko 
przed cesarzem i ministrami odpowiada“ 
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Gospodarstwo, przemysł 
i handel. 


sprawozdanie rady zawiadowezej 
wiedeńskiego zakładu kredytowego. o 
którem wspominaliśmy wczoraj, narzeka 
przedewszystk 
cyjne i handlowe w roku 1864. Najważniej- 
sze gałęzie przemysłu cierpiały pod niedo- 
statkiem zajęcia, Obfitych zbiorów ostat- 
niego lata nie można było z korzyścią poz- 
być, ponieważ konsnmeja krajowa zmniejszy- 
ła się Znacznie skutkiem uszczerbku w za- 
robkowaniu, a zagranica mając sama obfi- 
te żniwo, nie potrzebowała kupować. Za- 
kład przeto nie zapnszezał się w roku 1864 
w Żadne operacje zbożowe, jakto czynił w 
roku 1863, wpływając kolosalnemi zakupna- 
mi, szczególnie w Galicji na ceny, które 
podwyższał i zniżał wedle upodobania, trzy- 
mając w ręku cały prawie handel zbożowy 
5% pośrednictwem całej skali kupców i han- 
larzy, zacząwszy od najwyższego, który 
ślarnka pszenicy nie widzi na swoje oczy, 
i tylko pieniądze zalicza , aż do najniższe- 
g% który ćwierciami ściąga ziarno do ma- 
gAZYNÓW hurtowniejszych. Na hegemonję 
iska nie masz innej rady, jak tylko proto- 
poło dE zpółki obywatelskie, którel) miały- 
by me czerpania gotowizny wprost ze 
gakłalów kredytowych, a 2) za pośredni- 
dnictwem własnych ajentów Inbdomów ko- 
misowyćh, mogłyby pozbywaćswe produkta 
g pominięciem spekulantów. 

Dalej Opowiada sprawozdanie, Że Za- 
kład kredytowy, mając 170 sztnk akcji To- 
warzystwa asekuracyjmego „Nnova Societa 
d'assieuracioni," które zaczęło upadać, wziął 
je całkiem w BwOJĄ opiekę, 3 filiom swoim w 
Pradze, Lwowie 1 Paszcie polacił objąć je- 
nerałne ajentury tegoź Towarzystwa., Za- 
kład kredytowy Wzigł następnie udział w 
dwóch pożyczkach rządowych roku 1864. 
Wziąwazy w r. 1863 6 milionów akcji pierw- 
SZEŃBtWA galicyjskiej kolei żelaznej, przy- 
noszących 6 procent w srebrze, wziął na- 
stępnie tych samych obligacyj za 5 milio- 
nów pO kursie 967, banknot:umi, 1 zastrzegł 
sobie prawo wzięcia jeszezę reszty tych o- 
bligacy) w sumie 4 milionów. W Spółce z 
bankiem „darmsztadzkim podjął się pożyczki 
loteryjnel Rudolfa, w sumie 2 milionów, 
której losy zakupił podobno po 8,a Odprze” 
dawał po 10, U i 12 zir, Nabył za sumę 
800.000 kieg znaczną liczbę akcji nowego 
wiedeńskiego Zākladu zastawniczego wrAZ 

awami założy cielstwa, Wziął ndział w 


z $ 
ożyczce miasta Pragi, T S 
Pach, nabyta pi Dobra Pardnbice w 


parą 


iem na niepowodzenia produk- 


spółce z innemi 
u w perjodzie od 
czerwca 1864 
tału , g 
zysku. 

terminie tym zaczęto t rcelowąć e dobra, 
arondować je W Mniejsze kompleksa i 
sprzedawać. ied 

no tym sposobem JEdDĄ 
15.692 morgów 171 sążni 22 ssmmę 2,836,649 
złr. 19 kr, i zyskano CZySt0 % procent na 
tym interesie, na co zwracamy Uwagę prze- 
ciwników parcełowania wiekszych korpu- 
sów tabularnych u nas, tudzież uwzgę tych, 
których przykre okoliczności zmuszają do 
zbywanis większych dóbr ziemskich. Drnga 
połowa Pardubic będzie takim samym Spo- 


7 sobem spieniężoną, a przedsiębiorcy operi- 


jacy kapitałem akcyjnym (450 akcyj po 
10.000. złr., na które jednak potrzebowali 
wpłacić dotąd tylko 47%,) zyskają do 50 
procentów. Zakład wiedenski 


sańskiej, zakontraktował od ministerstwa 
skarbu na lat 5 (od 1. kwietnia b. r.) roz- 
wózkę i sprzedaż soli w całych Węprzech 
i na Banacie. Rozpisawszy w sierpniu r. Z: 
przyjmowauie kapitałów na asygnaty kaso- 
we, puścił tychże do końca roku 47.802 
sztuk w obieg za sumę 36.231.500 złr. Z 
ostatnim grudniem znajdowało sie tych a- 
sygnatów w obiegu 17.958 sztuk w warto- 
ści 12,424.700 złr. Wkładki 
wzmagają sie ciągle. 

Przy licznych bankructwach zeszłoro- 
cznych strącił zakład 33.686 zł. 81 kr., przez 
dafraudacje zaś jednego urzędnika 44.865 
złr, 9 kr. Ogół zysków jego wyszczególni- 
liśmy już wczoraj, przyczyniły się do tego 
filje: pragska z sumą 211.670 złr. 85 kr., 
berneńska z sumą 64,521 złr. 65 kr., Iwow- 
ska z sumą 62.916 złr. 69 kr., peszteńska 
105.838 złr. 24 kr., tryesteńska 109.932 zir. 
81 kr. Jest to czysty zysk już po odtrące- 
niu procentów od kapitału, Czytelnicy po 
wezmą teraz wyobrażenie 0 rozległości 
działań takiego zakładu wiedeńskiego, któ- 
ry we wszystkich możebnych operacjach 
bierze udział. z ZE 


na asygnaty 


Szkoły przemysłowe. Podług roz- 
porządzenia ministerstwa stanu mają szko- 
ły przemysłowe, stosować ile możności 
naukę do każdej profesji i czynić ją prze- 
ważnie praktyczną. Można jednakże łączyć 
z niemi także szkoły korepetecyjne. Obo- 
wiązek nczęszczania do szkół fachowych 
zaczyna się dla terminatorów z uzyskaniem 
ogólnego wykształcenia wstępnego i trwa 
aż do końca terminowania. Na zakładanie 
szkół fachowych, powinny składać sie kor- 
poracje przemysłowe ; korporacje lub gmi- 
ny mają w porozumieniu z przynależnemi 
izbami handlowemi i przemysłowemi starać 
się o organiczne urządzenie szkół fachowych 

kontrolować należyte ich utrzymanie. Rząd 
zastrzega sobie przysłużające mu podłng 
Ustaw prawo nadzoru nad temi szkołami, 
Właściciele fabryk i przedsiębiorstw prze- 
mysłowych, z których winy robotnicy ich 
1 terminatorowie zaniedbują szkołę facho- 
W3, płacić muszą karę Od 1Udo 400 złr., lub 
klikaj beda na odpowiedni areszt. W razie 
tukakrotnych przewinień, będzie im odjęta 
koncesja przemysłowa. Uczniowie, którzy 
z własnej winy opuszczają szkołe, będą, Je- 
żli kara domową nie pomoże, karani sresz- 
tem. Władze polityczne mają w ogóle czu- 
wać nad wykonaniem przepisów względem 
przymusowego uczęszczania do szkoły. 


Środki Ostrożnosęj w przecliowy- 
waniu nafty. Sekcja Dhina wiedeńskiej 
Rady miejskiej uc dasz następującą wydać 
instrukcję dla handlarzy olejem skalnym: 
Nafta ma być przechowywany tylko w na- 
czyniach metalowych, SZczelnię zamykanych, 
a nadto oprzwnych W drzewo, Ww ogóle 
mają być zastósowane takið same Śródki 
ostrożności jak przy Sprzedaży prochu, a 
grejzlerom nie wolno SPIZEdAWĄĆ nafty, 
Magazyny naftowe mają być budowane w 
pewnej odległości od miasta i tak, że po- 
dłoga pochyła ma mieć Ściek do cysterny 
podziemnej, aby w razie ognia płyn zapa- 
lony natychmiast uchodził. Składy winny 


: dostarczył , 
dalej pieniędzy towarzystwu kolei nadei- | 


być zaopatrzone żelaznemi drzwiami. Wcho- 


dzić do nich tylko z lampą bezpieczeństwa. 
, Wentylacja ma być tak urządzona, aby w 
| razie pożarn z łatwością przytkana słnżyła 
do jego stłumienia. W sklepach do sprze- 
daży ma być najwięcej 5 cetnarów na skła- 
dzie i to oleju tak rafinowanego, aby za- 
pałka płonąca zanurzona weń gasła, a olej 
sam rozgrzany na łyżce srebrnej nie zajmo- 
wał się. Do Sprzedaży potrzebna jest 080- 
| bna koncesja. Postanowienia te mają być 
| przedłożone namiestnictwu do zatwierdzenia. 


Agami, nowy rodzaj ptaka domowego. 
Miedzy nowo-sprowadzonemi do Europy 
ptakami, zasługuje na wszelką uwage aga- 
mi. Jest to ptak nader użyteczny i przy- 
wiązany do człowieka. Najznakomitszym 
jego przymiotam jest, że ma instynkt psa, 
któremu gie także co do wierności równa. 
Jemu bowiem powierzać można dozór nad 
stadem drobiu, a nawet nad owcami, u któ- 
rych prędko zjedna sobie posłuszeństwo. > 
W knrniku i na polu utrzymuje agami po- 
rządek, dozoruje mianowicie kury, aby się 
nawzsjem nie odgryzały od jadła, a sam 
nawet wtenczas do jedzenia się nie zabiera, 
kiedy ptastwo tem jest zajęte. Prócz tego 
broni także powierzonego sobie drobiu od 
napaści drapieżnych ptaków. W południo- 
wej Francji ptak ten już obecnie jest zu- 
pełnie oswojony i rozpowszechniony, po- 
woli zaprowadzają go także do okolic bar- 
dziej ku północy posuniętych, a spodziewać 
się należy, że się i do naszych okolic za- 
aklimatyzuje. On by nietylko ułatwił cho- 
dowle innego ptactwa, Słu*4C za wiernego 
stróża jego, ale orazby się przyczynił do 
większej produkcji miesa, skoroby się w 
dostatecznej liczbie rozmnożył, — Oprócz 
niego przyswajają też obecnie we Francji, 
Anglii i Belgji inne ptactwo, jako to: hok- 
ko, marel i gura, które szczególniej dobro- 
cią mięsa się polecają. Wiadomość o tem 
wyjmujemy z warsz. „Gazety rolniczej.“ 


Wiedeń 22. kwietnia. Zboże, Interesa 
w handlu zbożowym przybrały ubiegłego 
tygodnia mdła fizjonomie głównie dla tego, 
że pod wpływem ciepła zasSlewy pokazały 
się bardzo piękne w Niższe) Austrji, tu- 
dzież w wielu okolicach Węgier, a nienasta- 
ła jeszcze obawa posuchy, Ponieważ wilgoć 
z roztopu obfitych śniegów Pochodząca u- 
trzymuje się dotąd pomimo, że jeszcze do- 
tychezas nie mieliśmy deSZCZU prawdziwie 
wiosennego. (U nas w Galicji silne przy- 
mrozki nocne szkodzą wegetacji; p, r.) 
drugiej strony rzeki obfite w wodę i go- 


ścińce dobre nłatwiają przystawę (o do- | 


broci dróg i gościńców 10 Chyba tylko w 
Niższej Austrji może być MOWA, u nas cał- 
kiem inaczej. Drogi prywatne nieponapra- 
wiane jeszcze z zimy, a gościńce cesarskie 
w mało co lepszym znajdują Sie stanie. Na 
gościniec szczególnie ŻżółkiEWsko-bełzecki 
uskarzają się obywatele, biją tam formalne 
źródła i płyną strugi wody: P- r.) Z wielu 
doniesień producentów w Środkowej Enro- 
pie nie można już wątpić, Że długa zima 
zaszkodziła mocno rzepakOwi. Obrót w 
pszenicy na targach węgierskich był tego 
tygodnia wcale nieznaczny. *94 wpływem 
pogody i większość targów Zagranicznych 
objawiła takież same nsposobienie, choć to 
bynajmniej nie wpłynęło na Spadek cen; 
przeciwnie żyto i Owies podskoczyły nawet 
ostatniemi dniami. Na naszej giełdzie zbo- 
żowej Żyto i jęczmień przy słabym popycie 


o 3—4 kr. na mierzycy w górę, raz, że 
go nie dowieziono dla robót w polu, a po- 
wtóre dla braku deszczu wiosennego, z cze- 
go spekulanci wnoszą na jeszcze większą 
podwyżkę. Notowano pszenicę banacką 83- 
fnt. 3.45. 88%ąfnt. 3.50, maroszką 88 fntwą 
3.45 ab Raba; żyto 8Ifnt. 2.35—2.40ab Wie- 
deń, jęczmień T3fnt. 1.90—2 złr. ab Wiedeń, 
owies 43fntw. 1.44, 49fnt. 1.46, 50fat. 1.52, 
52fntw. 1.58—1.60 transito Wiedeń. Na mą- 
kę z młynów parowych nie było szczegól- 
niejszego pokupu, niektórzy młynarze ofia- 
rowali o 25 kr. na cetnarze taniej. Pszenna 
cesarska i grysik nr. 0 9.50—10.50, piekar- 
ska nr. i. 8 75—10 złr., muntowa nr. li. 
7.50—8.50. bułkowa nr. LIL. 5--6.25, bułko- 
wa nr. IV. 4—4.75. poślednia (Pohl) nr. V. 
3—4 złr. Zytnia przednia nr. 0 5.25—6.50, 
biała nr. 1. 4 25—5,25, ciemna nr. IL. 3.25 
do 4.25. - m i 


Wiedeń d. 24. kwietnia. Erzvg ong 
2015 sztuk wołów na targ dzisiejszy. Sprze- 
daż nie szła pomyślnie. Najwyższe ceny 
były 21 złr. za cetnar. Tak płacono woły 
z Węgier. Za polskie płacono 18%,—19 złr. 
Jedną partje większych polskich sprzedano 
po 20 złr. za cetnar. Nie sprzedano 200 
sztuk. — J. Krzysztofowiez. 


Część urzędowa. 


Gminy Wotoskowa, Podhajczyki i 
Jarczowee w obwodzie złoczowskim, ce- 
lem założenia wspólnej szkoły w Wołosow- 
ce, zobowiązały się po wieczne czasy naj- 
dalej do 1. września 1866, wystawić budy- 
nek szkolny z pomieszkaniem dla nauczy- 
ciela, i utrzymywać go zawsze w dobrym 
stanie, posprawiać sprzęty szkolne, na opał 
szkoły dawać rocznie 6 kóp 51 snopów o- 
kłotów i każdoczesnemu nauczycielowi, któ- 
ry oraz ma ponosić koszta utrzymania szko- 
ły w ochędóstwie, płacić rocznie 172 złr. 
50 ent. w. a. w gotowiżnie i dodawać 22 
mierzyc żyta w ziarnie. Nadto zobowiąza- 
ły sie gminy dawać 2 złr. rocznie na dro- 
bne potrzeby szkolne, i ogród w Wołosow- 
ce pod n. top. 2. rozległości 1.355 sążni 
kwadratowych, własnością gminy będący 
oddać na użytek Szkoluy z warunkiem, że 
na części tego ogrodu, rozległości 54 sążni 
kwadratowych będzie założona szkoła drzew 
owocowych, podczas gdy część pozostałą 
obejmuje nauczyciel na własny nżytek. Dla 
polepszania tej dotacji, zobowiązał się gy. 
kat. proboszcz w Podhajczykach , ks. Syl- 
wester Wojakowski, na czas swego kapłań- 
skiego urzędowania w temże miejscu doda- 
wać rocznie po 4 mierzyca żyta. 


~ Gmina Miezyce w obwodzie przemys- 
kim, obowiązała się po wieczne czasy dla 
założenia regularnej szkoły parafialnej u 
siebie, pomieszkanie organisty przybudowa- 
niem izby szkolnej rozszerzyć i zawsze w 
dobrym stanie utrzymywąć, sprawiać po- 
rządki szkolne, zajmować się czyszczeniem 
szkoły, na opał szkoły dostarczać rocznie 
3 niż. auBtrjąckich sągów drzewa, a w ra- 
zie potrzeby i więcej, nakoniec każdocze- 
snemu nauczycielowi, który ma oraz peł- 
nić służbę diaka za zwykłym wynagrodze- 
dzeniem, płacić rocznie (5 złr. W- a. g0- 
tówką. Nadto zapewniła lwowska Tz. kat, 
kapituła katedralna jako właścicielka wsj 


nie dóznały zmiany cen. Owies zaś poszedł 


nin e TN z A CE ZO O O EE EE WO 
maae A W Z 


Miczyc na opał szkoły rocznie 2 Bągi, a rz. 
kat. pleban miejscowy, ks. Jan Klusznik, 
rocznie jeden sgg drzewa. Nakoniec obo- 
wiązał się lwowski rz. kat. scholastyk ka- 
tedralny, ks. Karo] Mossing, na czaB swego 
użytkowania ze wsi Miczyc dodawać ro- 
cznie na polepszenie dotacji nauczyciela 2 
mierzyce pszenicy i po 4 mierzyce żyta i 
jęczmienia. 


Poeiągi na kolel kelaznej. 


Odehodzą: Ze Lwowa do Krakowa » 
godz. 20 min. wieczór i 5 godzina 2) min. 
z rana. Z Krakowa do Wiednia 7 godz. © 
rana, 3 xOdź. 30 min. po południu;do Wro- 
ławia, do Ostrawy i wrzez Bogumin (Oder- 
berg) do Prus i do Warszawy 8 godzina z 
rana; do Lwowa 10 g. 80 m. z rana i 8 g 
30 min. po poł.;*du Wieliczki 11 godzina z 
rana. Z Wiednia do Krakowa 7 godz. 15 
min. z rana, 8 g. 30 m. wieczor. Z Ostra- 
wy od Krakowa 11 g. z rana. A 


Przychodzą: Do Lwowa z Krakowa 9 
odz. 30 m. z rana, 9 g. 30 m. Wieczorem. 
o Krakowa z Wiednia 9 g. 45 m. Z rana, 

7 g. 45 m, wieczorem; z Wrocławia 9 gp. 45 
m. z rana, 5g. 20m. wieczorem; Z Warsza- 
wy 9 g. 45 m. z rana; z Ostrawy na Bo- 
gumin (Oderberg) z Prus 5g. 27m. po po- 
ładniu: ze Lwowa 6 g. 15 w. Z rana, 2 g. 
54 m. po południu; z Wieliczki 6 g. 20 m. 
wieczorem. 


Przyjechali d. 24. kwietnia 


Pp. Abancourt K. z Łówczy, hr. Bel- 
kredy E. z Brzeżan, Sebenitz-Stecher z Tn- 
ryngi, Hubicki K, z Ożydowa. 4 


Wyjechali d. 24. kwietnia 


Pp. Jasiński F. do Zahajpola, Milewski 
5. do Jackowie, Ochocki J. do Wierzbowic, 
Rosnowski F. do Krakowa, Tustanowski J. 
do Oskrzesiniec. 


= S 


Tolegrafowany kars windański. |W. A 


z dnia 25 kwietnia. złr.et, 
Oblig. długu pańt. 5%, za 100 gl. m. k] 71/65 
Pożyczka a 1854 5%, za 100 gl. m. k. A ad 
osy £ r. 1860 „ . + —_** ' c 
Akcje banku narod. z 1000 gi. . |799i— 
Akcje Towarzystwa kred. na 200 gl.|163150 
London 10 funt. szterlingów . „ [10780 
Dukaty cesarskie sztuka . .„ , , 5j11 
Srebro za 100 sir- W: Re. , , 106 — 
Dają Ządaja 
Kurs IWoWski, (oa |w 5. 
z dnia 25. kwietnia,  fał.[ctjzł.|ct.' 
| SE —4 
kat holenderski „. . 5i 7| 512 
Dukat cesarski , ,. | 5 9] 513 
Moskiewski półimperjsl » 9 8] 9 22 
Moskiewski rubel srebrny « 165) 1&8 
kant ah aa poem | | 143 
AF H . . . . 6 
Galie, listy ai w. A} p] 639 75] 7072 
Galic, listy zast. m. kf „S] 73 22] 73 23 
Galieyj, oblig. indem. , 2 B| 74 50| 75 33 
ożyczka narodowa . S4 75.53] 76 33 
Akcje kolei że. ga. .) -1206 67210.17 
===. Swej 


© Naktadem księgarni i wydawnictwa dzicł 
katolickich w Krakowie, wyszły i są do na- 
bycia we wszystkich księgarniach krajowych 
i zagranicznych następujące nowe dzieła: 

Konwencja z 15. września 1864 r. 
i encyklika Ojca $w.. przez ks, arcyDie- 
kupa Dapanioup, z francuzkiego przetłóma- 
czong, cena ekżemplarza 50 centów. 

" List pasterski ks. arcybiskupa parys- 
kiego, Jerzego Duboy, odnoszący się do 
oetatniej encykliki Ojcu św., Piusa IX., z 
franenzkiego przetłómaczył W. W. Cena e- 
gzemplarza 30 centów. 

Nabożeństwo majowe. poświęcone 
czei Najświętszej Panny, napisał Walery Wie- 
logłowski. Cena egzemplarza 1 zir. 50 ont. 

Miesiąc maj. poświęcony Najświętszej 
Maryi Pannie. Przerobione z włoskiego ku 
nżytkowi Poloków, przez ks, arcybiskupa J, 
Aołowińskiego. Cena egzemplarza 30 centów, 


Dzieła w druku będące: - 

Ks kardynała Wiesemana: „1) stosun- 
ku nauki do sztuk pięknych. tłómaczo» 
ne z angielskiego przez ks*ędza M, W, Łuka- 
szewieza. A k 

Podróż po szerokim Świecie, czyli: 
Jak jest gdzicindziej. a jak u nas, na 
pisał dia ludu polskiego Walery Wielo- 
głowski. no 358. 3—3. 


e 


piamen W 
EE” Najnow sarc "ZEE : 


znowu Zznacznemi wygranemi pomno- 
> Żone wielkie 


LOSOWANIE PIENIĘŻNE | 
2 mil. 677.250 mark. | 


Tylko wygrane będą ciągnięte. 
Losowanie to jest gwarantowane przez 


rząd wolnego miasta Hamburga. 


Między 17.900 wygranemi są na- 
stępujące główne wygrane: mark. 
250.000, 150.000, 100.000, 50.000, ' 
2 pa 25,000. 2 po 20.000 2 po 
15.000, 2 po 13.500. 2 pe 10.000. 
1 na 7.500, 5 po 5.000. 5 po 3.750. 
2 po 3.006. S5 po 2.500, 5 pe 
1.250, 105 po 1.000. 5 po 750, 
130 po 500, 245 po 250, 10050 po 
117, mark. i t. d. 


Jeden los oryginalny kosztuje 7 

złr. W. %., */, losu oryginalnego ko- 
sztu,e 3 złr. 50 cnt, w. a., Y/, losu 
oryginalnego kosztuje 3 ztr. 50. cnt. 
w. 8., "/, losu oryginalnego kosztuje 
3 ałr. 50 cnt. w: a. 


Początek ciągnienia 
15. maja A865. 


Pod moją wszędzie znaną i powsże- 
= chnie lubiong dewizą: 


„BOSKIE BŁOGOSŁAWIEŃ. 
STWO u COHNA“ 


19 razw otrzymał główny los wygra- 
ną; 17. lutego wypłacono znowu naj- 
większą wygraną. 

Zlecenia zagraniczne z dołącze- 
niem gotówki we wszystkich sortach 
pieniężnych, wolnych markach, wyko- 
nuję z majodłeglejszych stron najspie- 
szniej i sekretnie, i rozsełam nrzędo- 
we listy ciągnienia, jako też wygrane 
pieniądze zaraz po rozetrzygnięciu. 


Laz. Sams. Cohn, 


398 2—4  Banquicer in Hamburg. 


Niżej podpisany ma zaszczyt uwi domić 

Sząnowng Publiczność. iż przysposobił 
zpączny zapas obówia męzkiego w najno- 
wszym guście z dobrego materjału, ręcząc 
za trwałość roboty jakoteż dobra formę. 


Ceny zniżone stale: złr. ct. 
Buciki z angielskiego jnchtu 6.67%40 
Buciki lakierowane salonowe . . 6 — 

„  okładane cielęcą skórką . 6 — 

5 „ . cielęcą skórką cienkie 5 50 

„ gładkie cielęce. . . . . 5 ~ 
„JREDZIOWE avora Wu: wuduiiy Ś 50 
Buty jachtowe od 8 złr. aż do „12 — 
» Cielęce cienkie + . « . . 6 50 


a Ą grube od 7 do . . 8 _ 
Prsy tej sposobności ACA Sząmo: 
wnej Puhliczności za łaskawe względy, gdyż 
gorliwą pracą blizko 30 lat w niczem nie 
dałem się wyprzedzić młodszej generacji w 
swoim zawodzie. — Usiłowaniem mojem było 
zawsze starać się o dobry materjał i dc- 
brych robotników, jakoteż i nadal Staraniem 
majem będzie na ogólne zadowolenie Sząno- 
wne) Publiczności zsłużyć. 212 7—12 
Skład obuwia w hotelu Europej- 
skim we Lwowie. 


Wojciech Dudziński, 


majster szewski. 


Na porost oł 
WINO TANIN "= 


usuwa wypadanie włos PETT 
krótkim czasie, Jeżeli się WA as 


towe raz lub dwa razy dzjęnni ] 
r M flaszki 1 złr. % nnie umy wa 


D » 
sełką | ztr. 40 oni.  MAPRBRCE 


POMADA TANIN 


nadzwyczaj wzmacnia Í ożywia, 
której Aulos nieco cicmnleje, Jest śred, 
kiem przeciw osiwieniu. 

Cena pas 1 zir., Z przeseiką 

ocztow złr. 15 cnt. h 
H Główny Skład we Lwowie w 
apt. ZYG. RUCKERA. 

W tej aptece dostać można: 
Chromatique parisienne 
środek farbowania włusów po 2 złr. 

Crem glicerynowy 

po 1 złr. 
Mydło glicerynowe 
po 35 ent. 
‘$ Proszek do umywania 
rąk z migdałowego my- 
dła i Spermacet po 70 cnt. 


SZEREG. 2 


Wydawcy: Jan Dobrząński 


i Witalis W. 


imie: AMEDEE (ZEM | * RIEOZREY | IAIN CEF A E ZZOZ WÓDZ SEG - etniczny 
m , r sr" FEE 17 TETTETETT m 
| Ea DEE aenak ERTO Da 


Y los 


po fO talarów, 


Wygrane w talarach związkowych: 20.000, 18.000, 16.000, $$ 
15.000., 14.000, 12.000, 10.000. 8.000 it. d. aż EŻ 
do 11 talarów. | BH 

Ciągnienie nastąpi 1go maja roku bież. 


Jeden los na powyższe ciągnienie Kasztuje'q złr. 50 centów, 5 losów 
za 10 zir. Wal. austr, 


o naszych P.T, y 
w dzisiejszych dziennikach oświadczył publicznie pan profesor 
jj Kessels z Pragi, iż w przytomności wielu świadków w mi. 
g nucie jednej otworzył nasz nowy zamek. 

aj Jest to tak dalece nieprawdą, gdyż z umysłu tę 
Okoliczność zamilczał, iż ten zamek miał u siebie przez 
j 05m miesięcy, klucz jego odkopiował, i tą kopią (Sperzeug) 
J otworzył. 

Tę sztukę nietylko pan profesor ale każdy z najpodrzęd- 
I niejszych naszych uczniów potrali.- Inny zamek, któregoby 
& klucza nie vdkopłował, nie jest w stanie otworzyć, w przeci- 
a wnym razie zażądałby od nas naznaczoną nagrodę, 1000 § 
jA szink dukatów. 

Tyle wyjaśnienia całej sprawy. 
Wiedeń 21. kwietnia 1865. 


Wertheim et Comp. 


aem e n O. adau 703 


Piany losowania jakoteż listy ciągnienia przeseta rychło i hezpłatnie 


GUSTAV CASSEL et Comp., 


Grosshandlungshans jn Frankfurt a. M. 


z ZA GEARS AŻ FR PAY JAŻ n 
A dk A Sn r PCA 


= 


ASP pocie O 


| 
| 
DOM KOMISOWY 


407 1—1 


T. Niewiadomski et W. Semetkowski 


w Ryvku pod lwem św, Marka l. 231 — obejmuje na skład komisyjn y 0: 
maszyny i narzędzia rolnicze 


jako to: młocarnie. sieczkarnie, gracowniki, grabie etc. 
z fabryki 
FRANCISZKA ELIASZEWICZA w Tarnowie _ 


znanej z dobroci swych wyrobów. 
Wszelkie zamówienia u;kutecznia i bliższe objaśnienia lub cenmiki udziela wyż wymienic- 
| ny dom, Magazyn tych maszy znajduje się przy ulicy Bocznej Ormiańskiej, w kamienicy 
s hr. Uruskich 1. 136 m. 294 -5—0 


WALERJAŃK DWORSKI © 


przy niższej Nowej ulicy w domu pana Piątkowskiego pod liczbą 14, 
we Lwowie, 
mą zaszczyt uwiadomić szanowną Publiczność, iż otrzymał wielki wybór 77" 


PARASOLEK WIOSEŃNYCH 


EBS" e. "Gdów 


Wielki skład niżej wymienionych towarów 
: będzie wyprzedany zacząwszy od 28. kwietnia, póki zapas wystarczy 
z opuszczeniem 50 0/9 
pod gwarancją za towar czysto płócieuny i rzetelną miarę. 


NADZWYCZAJNEJ DOBROCI i TANIOŚCI! 


Płótno lniane ciężkie "% prześcieradła. kalesony, sztuka 30 łokci, łokieć szeroko“ 
ści po 1 ztr. 50 cnt. w. a. 


pz ki Z a | POL adikk s a. 
i 191 1 Te ak le damskie, cznej, sztuka 
Płóino prawdziwe rumburgskie ™® koszule damaie uiatowankia i 


Weby Bielfeldskie *?%bhivio na pościele, czysto Tniano  setuka 40 łokci po 13 zir- S m - jakoteż deszczochronów, 
M i sprzedaje takowe po najniższych cenach. 
Zamówienia z prowincji uskutecznia jak najspieszniej. 


PARASOLKI WIOSENNE 
po cenach od 2.80 do 10 złr. e 


me aiaia 


hielonej sztuka 50 łokci 534 kości, ie biel 
Weby z przędzy bielonej "is * wy sę fepare po łat one 


Weby rumburgskie i holenderskie =P pmpa areo wy zje 6 


Płótna kolorowe sztuka 30 łokci po 8 złe. 


sztuka,30 łakci lepsze po 10 ztr. 364. 2—3. 


Eleganckie ubiory płóciepne dla pryyatnych i wojskowych. 
Z drelichu płóciennego 


CES. KRÓL. UPRZYWIL. 
Tryesteńskie Towarzystwo zabezpieczenia 
pod firmą: 


ASSICURAZIONI GENERALI 


uajwiększy austriacki zakład zabezpieczenia, 
posiadający fundusz poręczający przeszła 20 milionów złr w. 4. 
p RE i a ZET 
przyjmuje zabezpieczenia przeciw 

szkodom ogniowym bndynków wszelkiego rodzaju, tabryk, maszyn, 

i rekwizytów i zasobów, składów towarowych, bydła, sprzętów 
roiniczych, ziemioplodów, mebli, sprzętów domowych iruchomości |f 
wszelkiego rodzaju; | 1 


kompletny ubior tylko po 2 złr, 50 cnt. 
kompletny ubior w lepszym gatunku tylko po 4 zł. 


r = kompletny ubior tyłko 2 złr. 75 cot. 
kompletny ubior Tella russia tylko 4 zir. 25 cnt. 


Kais. kónigl. g landesbefugie 
Leinenwaaren- Fabriksniederlage 
in der Leopoldstadt, T'aborstrasse Nr. 6 und 8 
æ „zum W EASSEW ROSS“ in Wien. 


Z czynowatego płótna 


z prowincji za przesłaniem gotówki proszę przesełać w języku 
] niemieckim. 401 1—3 


Zlecenia 


I T x 5 

WIES KUCHAJÓW |} 
do wydzierżawienia od 24. czerwca 1865 1'/, | 
mili od Lwowa na trakcie Stryjskim; obej. 
muje 3:0 morgów ziemi, z dodatkiem 30 
sążni drzewa na opał; czas dzierżawy 6 lub 
10 lat, mogą być przy tem odprzedane 
sprzęty pgospodzrskie, konie i bydło, — 
Bliższa "zy we Lwowie Nr. 5413. 

pod 11 


WIEŚ KRUŹLOWA NIŻSZA- 


w obwodzie Sandeckim, powiecie Grybowskim. 
obejmająca przesżło 327 morgów przestrzeni, jest 
z wolnej ręki do sprzedania. 

Bliższa wiadomość na gruncie lub w 
Wiedniu. w biurze pana A. Oppelika, 
Wollzeil Nr. 2%, na zapytanie pod cy- 
frą S, G. 406 1—3 


Korzystne kupno 


PIĘKNEJ REALNOŚCI. 


Przy szosie 3 mile od Przemyśla, a mila 
od Mościsk, *%, mili od stacji kolei w Hody- 
niach, jest do sprzedania z wolnej reki, 
DWOREK MUROWANY, w najlepszym : 
stanie o ezterech pokojach, kuchnią, spi- | 
żarnią, dobrą piwnicą pod pomieszkaniem, ' 
stajnią murowaną na 8 koni, drngą stajnią 
murowaną na 8 krów, chlewem në trzodę, 
stodołą w dobrym stanie, w około ogrodem 
owocowym i jarzynowym, obejmującym 1%, 
morga, w którym są 40 sztuk szczepów po 
lat 9 w dobrych gatunkach, ogrodzenie te- | 
goż w najlepszym stanie, obok którego o- 
grodu jest dobrej czarnej gleby morgów 8% 

s zaąsiewom ozimowym, Jako też do tegan * 
rależącej o półówierci mili odległej, w jednym 
i 


SZPRYCOWANIE 


PP. GRIMAULT EtG" aptekarzyw PARYŻU 


Nowy Środek lekarski przygotowany z 
liści peruwiańskiego drzewa zwanego Matiko, 


|| szkodom ełementarnyim przy przesełkach wodą i lądem, 
szkodom gradobicia ziemiopłodów wszelkiego rodzaju; 
udzieła również d 


ZABEZPIECZENIA NA ŻYCIE LUDZKIE w wszelkich domy śl- 
| nych i możebnrych kombinacjach, jako to na: 
kapitały lub renty płacić się mające po śmierci zabezpieczonego te- 

goż spadkobiercom, prawonabywcom, cesjonarzom lub osobom z 

góry oznączonym; : 
takież uiszczać się mające zabe:pieczonema, jeźli takowy pewną ilość 

lat przeżyje, do której to kategorji takze tyle dobroczynue za- 

bezpieczenia posagowe ZI! Stowarzyszenia wzaję- 

mnych wyposażeń dzieci należą: ci 
renty dużywotnie dla jednej lub kilku osób i t. p. 

Życzącym subie mieć udział w tym, na tak pewnych podstawach 
uorganizowanym zakładzie, któren od początku swego istnienia 
rzetelną zawsze czynnością i największą akaratnością w wypłacaniu 
szkód wyszczególnił Się, tenże oświadcza się z gotowością przyjmo- 
wania wniosków do zabezpieczeń z zapewnieniem możliwych nłatwień 
i najniższych premiów, równie jak i wszelkie inne akredytowane %8- 
kady zabezpieczeń. F 

Bióro Jeneralnej Ajencji we Lwowie przy ulicy Niżsej 
Karola Ludwika pod I. 1327. ~ 216 9—20 i$ 


| jest niezawodnym przeciw wszelkiego gatun- 
| ku rzeżączkom i blenoragiom nawet u- 


pRozwym i zastarzałym. Użycie tego 
ekarstwa nie pozostawia migdy pó sobie 
zwężemia kamała, ani mabrzmienia ki- 
szek Od chwili wynalezienia tego środka 
wielu lekarzy paryzkich uznali go za najle- 
pszy i wprowadzili w ogólne użycie. Szpry- 
cowanic, które nie sprawia żadnepo dole. 
gliwego wrażenia używa się w pierwszych 
dniach nkażania się tej Słabości. Pigałki 
zań bierze się zwykle przeciw słabościom za- 
, dawnionym i chronicznym, którym ani uży- 
ciem kubeby. ani kopaiwy, ani szprycowa: 
niem przygotowanym z pierwiastków meta- 
licznych, zwykle niebezpiecznych, zaradzić 
nie było możnośsi. Jednocześnie użycia o- 
bódwu tych środmów działa na słabości tego 
rodzeju bardzo czynnie i szybko. 
Cena 2 złr., za opakowanie 20 cat: 
Dostać można wa Lwowie w aptece 
ZYGMUNTA RUKERA. 18 12—21 | zez: 
a [ZERO i D OBI | a kad 


Każdy przystąpić może do towarzystwa niepotrzebując szukać towarzyszów. 


mz 


o || iii 


Urządzone przez niżej podpisanego 


= TOWARZYSTWA GRY, & 


znalazły już licznych uczesiników. 


wuorm(euzo tjzzod utoyfujsyzon arzpdq PUBIEKM epzew 


lnie 20 morgow dobrej ziemi. 

Bliższa wiadomość w biórze nota- 
rjałnem  Wielmożnego 
Przemyślu lub też 
Lackiej Woli. 


Lonszana w 
u właściciela w 
372 4—5 


DOBRA NA SPRZEDAŻ. 
Wieś Kociubińce Wielkie 
w obwodzie Czortkowskim, obok Koneczy« 


niec, o pół mili od dregi murowanej Tarno- 
połsko-.Czerniowieckiej z iadzej, a o ćwierć 


Wkładka wynosi 4 zir. KWartalnie lub I złr. miesięcznie (po wkładce | kwartaluej raty), Grywa 18 członków mege to- 
warzystwa z 15 kartami udział na 20 losów w 37 ciągnieniach urzędowych i prywatnych i otrzymuje część wygranej, jeżeli 
jakeby wypadła, nawet po Spłaceniu pierwazej raty. Po wypłacie 25 rat kwartalnych ną jedną kartę ndzistu 8fają się wszy- 
stkle losy własnością 18 cztonków. Pizy pierwszej racie wyn.qsi stempèl 68 cot. s4 
Oprócz tego urządziłem następujące towarzystwa gry. 
KM$" Oddział II. 20 pół-losów z r. 1864 pośród 10 uczestników z 21 miesięcznemi ratami P® V Złr., stempel 1 złr. 
raz na Z8Wwąze. . 
BMG Oddział LIL. !0 losów kredytowych p°śród 10 uczęstników z 24 miesięcznemi ratamt PO 7 złr., stempel 1 złr. 
30 ent. T3Z ną zawsze. ; al Erase m" 
BF Oddział IV. 10 pół losów z r. 1864 i 10 losów Rudolfa pośród 10 uczęstników * 30 miesięcznomi ratami 'po 
a złr. 50 cnt, i stempel 65 cnt Taz na zawsze. R każą - paco 
Podczas wypłaty gra Się na wszystkie 1087 wspólnie. Po całkowitej spłacie otrzy! y uczestnik oddziału LI. 
oryginalne pół-loBy 2 r. 1864, a każdy uczestnik oddziału III. jeden los:kredytowy, 4 oddziału TV, pół losu z r. 1864 i jeden 
los Rudolfa, których serje i numera w karcie udzialu wymienione będą. 


a- Bliższa wiadomość w programach, które na żadanie bezpłatnie udzielam. %x 
369 6—0 0. M. BRAUN, bankier we Lwowie 


p ZA a o nan ez aan a pp | . 
Z prowincji mogą ratay także w przeciągu 14 dni po terminach być wpłacone. 


ilo załatwiane. 


miti wd drogi murowatej Hosta’ yńsko Kope- 
czynieckiej z drugiej strony położona, mająca 


Pola ornego w najlepszej podolskiej glebie 
"większej części w. około flw atin skdn- 
okult ganego około 1860 morgów, sianożęci 
10 a a Ta, lasu 450 m., Stawy dwa jeden 
dwoma my Si 55 m., prócz tego propinacja z 
n iea poani i budynki gorzelniane, eko. 
ode szkalne gą po większej części 
murów i możejiia zupełnie czysta, z kwa. | I 
ifikacją e wcią podziału na dwa o. | 
lobne korpusy. "W miejscu znajduje się ka- 
mień, piasek i glina na cegłę. 

Msjący Oh kupienia może się zgłosió 
do Wgo Korne od Kowiapskiego w Tłusten- 
kim o pół mili od Kociubiniec Jub przez po- 


Zlecenia listownet będą ryc 
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Smochowski. Główny współpracownik: Jan Dobrzański, Odpowiedzialny za redekoję: Antoni Orzechowski. Druk Kornela Pillera. 
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